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n m  Generał przebywa r.becn  e w
Berlinie, czę ść  jednak jego sztohT,
udała sie dc Kostrzynia. Dru^
plan działania opracow uje S1  
Wieterheim w  Bratysławie ©b«  
dwaj ci generałowie prowadzfli 
kampanię przez zajęcie Sudetów 
i znając zagadnienie słowackie 
szczegółowo. Obok gen. Wieters 
heima w  Bratysławie przebywała 
gen. Leutnant Backhauser oraz 
gen : m jr. Engelbrecht, dowódca 
w ojsk  niem ieckich pogranicznych 
w dolinie Wagu.

T R A N S L O K A C J A
W O J S K

O sta tn io  zo s ta ły  p r z e p r o w a d z o -  
n e P o d n ie s ie n ia  s ze re g u  d y w iz ji  
n ie m ie c k ic h  z S u d e tó w  d o  C z e ch  
i M o ra w . W  p o b liż u  M o r . O s tra ­
w y  zo s ta ły  s k o n c e n tr o w a n e  28 i 
31 d y w iz ja  p ie c h o ty . 8 d y w iz ja  
p ie c h o ty  z N iz z y  z n a jd u je  się w
ii'o,ikącie F r y d e k , M is te k , R ó ż n o * .  
- d y w iz jo n  p a n ce rn y  i 118 p u łk  
a r ty le r ii  c ię ż k ie j z n a jd u je  się  w  
o k o l ic a c h  O p a w y . C zęść  t r z e c ie ­
g o  d y w iz jo n u  p a n c e r n e g o  s ta c jo n o  
w a n y  je s t  o k o ło  O ło m u ń ca . 132 
p u łk  p ie c h o ty  s to i n ie d a le k o  T re n  
c z y ń sk ich  C ie p lic , a 130 k o ło  Ż y ­
lin y . D b  P o p r a d u  s k ie r o w a n o  p u łk  
a r ty le r i i  g ó r s k ie j, p u łk  p ie c h o ty  
i e sk a rę  s a m o lo tó w  m y ś l iw s k ic h  
n r . 165. O g ó ln ie  i lo ś ć  w o js k  n ie ­
m ie c k ic h  z n a jd u ją c y c h  się n a  S ło -  
w a c z y ź n ie  o s ię g a  250 tys.

z a r z ą d z e n i a
W  C Z E C H A C H

R ó w n o c z e ś n ie  w y d a n o  ro z k a z  o b ­
sa d zen ia  o d d z ia ła m i w o js k o w y m i 
w s z y s tk ic h  d r ó g  "w iod ą cych  z p r o ­
te k to ra tu  n a  S ło w a c z y z n ę . Z a r z ą ­
d z e n ie  to  m a  n a  ce lu  u tru d n ie n ie  
a k c ji  w y w ia d o w c z e j .  W sz y stk ie  
o d d z ia ły  z n a jd u ją c e  się o b e c n ie  na  
S ło w a c z y ź n ie  p r z e c h o d z iły  p r z e ­
s z k o le n ie  a la rm o w e , a o b e c n ie  p o ­
z o s ta ją  w  p o g o to w iu  m a rs z o w y m . 
O s o b y  id ą ce  c z y  ja d ą c e  n a  S ło w a ­
cz y z n ę  p o d d a w a n e  są śc is łe j r e w i ­
z ji.

N I E N A W I Ś Ć
S Ł O W A K Ó W

P o n ie w a ż  w o js k a  s ta c jo n o w a n e  
n a S ło w a c z y ź n ie  o g a ła c a ją  S ło w a ­
k ó w  z ż y w n o ś c i,  w zra sta  g w a łtó w  
n ie  n ie n a w iś ć  s z e ro k ich  m as s ło ­
w a c k ic h  d o  N ie m c ó w . W  z w ią z k u  
z ty m  d o c h o d z i  d o  co r a z  częs t- 
s y c h  a re sz to w a ń  w o b e c  w y r a ż e ­
n ia  n ie z a d o w o le n ia  p rze z  S ło w a ­
k ó w . W  E r a ty s ła w ie  a re s z to w a n o  
os ta tn io  17 0 sób  p o d  za rz u te m  a k ­
c j i  p r z e c iw  s p r z y m ie r z o n y m  N iem  
cotn . O d d z ia ły  G esta p o , k tó r e  p o ­

w r ó c i ły  z H isz p a n ii do N ie m ie c  
zo s ta ły  s k ie r o w a n e  n a  S ło w a c z y -  
ziTę.

W  zw ią zk u  z um ówią za w a rtą  
p rze z  m isję, n ie m ie ck ą  z c z y n n ik a ­
m i r z ą d o w y m i na S ło w a c z y ź n ie  
w s z y s tk ie  za k u p y  p a ń s tw o w e  S ło -  
w a e z y z n y  b ę d ą  d o k o n y w a n e  w  
N ie m c z e c h .

W o js k a  s ło w a c k ie  b u rzą  s ię  
r ó w n ie ż  p r z e c iw k o  d y k ta to w i n ie ­
m ie ck ie m u . D o  M a r s y lii  p r z y b y ło  
o s ta tn io  20 lo tn ik ó w  S ł o w a k ó w ,  
k tó r z y  u c ie k li  ze S ło w a c z y z n y  n ie  
c h c ą c  p o z o s ta w a ć  w  s łu ż b ie  n ie ­
m ie c k ie j .  L o t n ic y  c i  z g ło s i l i  się. do 
s łu ż b y  w  L e g i i  C u d z o z ie m s k ie j.

Również z ostatnimi posunięcia 
mi na Słowaczyźnie wiążą zmiany 
w Ranku Rzeszy. Konieczna poli­
tyka kredytowa dostosowana do 
wysilków m ilitarnych musi b y ć  
Podporządkowana całkow icie i 
bezpośrednio od władz naczelnych 
Rzeszy. Dlatego mówi się też w 
Berlinie, że Bank Rzeszy będzie 
Podporządkowany bezpośrednio 
kancl. H itlerowi, który ma stanąć

sam  n a  c z e le  B a n k u  R z e sz y . P o ­
d ob n e  r o z p o r z ą d z e n ie  u k a z a ło  się 
ju ż  w  c z w a rte k .

M O W A  H I T L E R A
W  B e r lin ie  z w r a c a ją  u w a g ę  na 

o s ta tn ie  p r z e m ó w ie n ia  k a n c le rz a  
R z e sz y , k tó r y  na je d n e j  z o d p r a w  
o f i c e r ó w  o ś w ia d c z y ł :

„H o r y z o n t  e u r o p e js k i  z a s ło n ię ty  
je s t  c z a r n y m i c h m u ra m i. J e ś li 
c h m u r  ty ch  n ie  z d o ła m y  r o z p r o ­
s z y ć  w  d r o d z e  n o r m a ln e j a k c ji  d y

p lo m a ty cz n e j, b ę d z ie  m u s ia ła  w y ­
stą p ić  z je d n o c z o n a  w ło s k o  - n ie ­
m ie ck a  siła  z b r o jn a . W ie m . ja k  
w ie lk ą  p r ó b ą  n e r w ó w  je s t  o b e c n y  
ok res  n a p ię c ia  —  a le  p r a g n ę  p a ­
p ó w  z a p e w n ić , że  r o z s t r z y g n ię c ie  
w  je d n y m  lu b  d r u g im  k ie r u n k u  
jest b l is k ie 1*.

P o s u n ię c ia  w  C z e c h a ch  i na S ło  
w a cz y ź n ie  są  — . zd a n ie m  o p in ii 
n ie m ie ck ie j w y ra zem  te g o  s ta n o ­
w isk a  k a n c le rza  R z e sz y .

P iz t m ó w ie n ie  I-J w ic e m in is t r a  S p r a w  W o js k o w y c h  g en . L itw in ow ń - 
cza p o  u r o c z y s ty m  n a b o ż e ń s tw ie , w  cza s ie  a k h i p o ś w ię c e n ia  Z a k ła ­

d ó w  P o łu d n io w y c h  —  S ta lo w a  W o la  w  C .O  P .

O czyszczen ie te re n u " w  G d ań sku
przed przyjazdem min. Goebbelsa

G D A Ń S K , 16. 6 . G łó w n y m  p o w o  k ó j i p o r z ą d e k  p o d cz a s  p r z y ja z d u  
d em  o s ta tn ic h  m a s o w y ch  a r e s z to -  m in is tra  G oeb b e lsa , 
w a ń , d o k o n a n y c h  p r z e z  p o l i c ję  po ! W s z y s c y  a re sz to w a n i, k tó r y ch  
l ity c z n ą  na te r e n ie  W . M . G d ań - | l icz b a  p r z e k ra cz a  150 osó b , zosta -
ska je s t  o c z y s z c z e n ie  te re n u  z p o ­
d e jr z a n y c h  i n ie b e z p ie c z n y c h  e le ­
m en tów 7, m o g ą c y c h  z a k łó c ić  sp o -

ii p r z e w ie z ie n i do ob o zu  w  G ren z- 
d o r f .

w  sprawie żydowskie]
F  l n i c t w o , p r z e m y s ł ,  s z k o l n i c t w o  

m u s  a  bsr< uwolnione o d  i y d ó w

Sihissehnigg
ż i F j j e

A g e n c ja  ,,H a v a są “  p o t w ie r ­
d za  n a sz e  w ia d o m o ś c i ,  d o ty ­
cz ą ce  S ch u s ch n ig g a . W e d łu g  
in fo r m a c ji  ,,H a v a sa ‘ ‘ S c h u s c h -  
n ig g  z n a jd u je  s ię  w  w ie d e ń ­
sk im  h o te lu  „U le t r o p o l11, k tó ­
ry  je s t  ce n tra lą  w ie d e ń s k ie g o  
o d d z ia łu  „G e s t a p o 11.

P os . S to ch  z ło ż y ł  c z te r y  in te rp e  
la c je . W  p ie r w s z e j z n ic h  s k ie r o ­
w a n e j do p . m in is tra  s p r a w  ze w n e  
tr z n y e h  z a p y tu je  w  s p r a w ie  d z ia ­
ła ln o śc i C e n tr a ln e g o  T o w a r z y s tw a  
P o p ie ra n ia  K r e d y tu  B e z p r o c e n t o ­
w e g o  i k r z e w ie n ia  p r a c y  p r o d u k ­
ty w n e j w ś r ó d  lu d n o ś c i  ż y d o w s k ie j

p o c z y n io n e  ż y d o m  ze . s tr o n y  r z ą ­
dku, ilu  u c h o d ź c ó w  z N ie m ie c , 
C zech  i A u s tr i i  p r z e d o s ta ło  s ię  d o  
P o ls k i, i ja k ie  ś ro d k i rzą d  p r z e d ­
s ięb ra ł d la  u su n ię c ia  n a p ły w u  lu ­
d n o śc i ż y d o w s k ie j.

E M IG R A C J A  Ż Y D O W S K A
W  tr z e c ie j in te r p e la c ji  s k ie r o w a

F o ls c e .S t w ie r d z a ją c  s z k o d liw a  n e j p  m jn jstra  s p r a w  za g r . p os .
d z ia ła ln o ś ć  te j in s ty tu c ji  po. *  
S to c h  z a p y tu je  o  w y ja ś n ie n ia  w  
s p r a w ie  o b e c n e g o  s tan u  ż y d o w ­
sk ie g o  k r e d y tu  i c z y  p o ls k ie  k a sy  
b e z p r o c e n t o w e  o tr z y m a ją  t c  p r z y ­
w ile je ,  z J a k ich  k o r z y s ta ją  k a sy  
ż y d o w s k ie . W  d r u g ie j  in te r p e la c ji  
w  s p r a w ie  k o m ite tu  d o  sp ra w  k o ­
lo n iz a c ji  ż y d o w s k ie j in te rp e la n t 
z a p y tu je , ja k ie  o b ie tn ic e  z o s ta ły

DZIŚ N A S Z Y M  O B O W I Ą Z K I E M  T R W A Ć  W  M ILCZEN IU  
u  c i s  G Ł U C H E M ,

C Z A T A C H  Ż O Ł­
N IERZY,  

O K R Z Y K IE M  LUB  
R U C H E M ...

Z A N IM  N A M  BÓG OBRON Ę PRZYSZŁOŚCI P O M IE R Z Y .  
A. A sn yk :  „ IV  oczekiwaniu jutra".

Z  KARN OŚCIĄ P O S T A W I O N Y C H  NA  

NIE Z D R A D Z A J Ą C  SIĘ Ż A D N Y M

S to ch  p o d k r e ś la ją c  u s iło w a n ia  ży  
d o w s k ie  d o  w y k o r z y s ta n ia  s y tu a ­
c j i  m ię d z y n a r o d o w e j d la  w z m o c ­
n ien ia  s w y c h  w p ły w ó w  w  P o ls c e  
z a p y tu je , c z y  p . m in is te r  p o r u s z a ł 
s p ra w ę  e m ig r a c ji  ż y d o w s k ie j w  
L o n d y n ie  i c o  z a m ie rz a  p r z e d s ię ­
w z ią ć  c e le m  r e a liz a c ji  z a g a d n ie ń  
e m ig r a c ji  ż y d o s tw a .

Ż Y D Z I  W  S Z K O L N IC T W IE  
W r e s z c ie  o s ta tn ia  in te r p e la c ja  

s k ie r o w a n a  je s t  d o  M in is tra  W y ­
zn a ń  R e l ig i jn y c h  i O ś w ie c e n ia  
P u b lic z n e g o  w  s p r a w ie  w p ły w ó w  
ż y d o w s k ic h  w  s z k o ln ic tw ie . I n ­
te r p e la n t  s tw ie rd z a  u p o ś le d z e n ie  
w s i p o ls k ie j na  rz e c z  ż y d o w s k ie j 
lu d n o ś c i m iast, p o d k r e ś la  s z k o ­
d l iw e  te n d e n c je  u s u w a ją c e  c h a ­
ra k te r  n a r o d o w y  i k a to l ic k i  w  
p r o g r a m ie  i m e to d z ie  n a u cza n ia , 
w r e s z c ie  za z n a cza  s z k o d liw o ś ć

n eg o  p rze z  ż y d ó w . P os. J óźw ra k  
z a p y tu je  co  m in is te r  zam ierza  u -  
c z y n iĄ  a b y  p rze z  w ła ś c iw ą  o rg a ­
n iz a c ję  h a n d lu  zb o ż e m  p o ło ż y ć  
k res  w y z y s k o w i n a jb ie d n ie js z y c h  
ro ln ik ów 7 p rzez  ż y d o w s k ie  k u p ie -

w s p ó łż y c ia  p o ls k o  _ ż y d o w s k ie g o  
w  sz k o ła ch . P os . S to ch  z a p y tu je , 
ja k im i ś r o d k a m i z os ta n ie  u su ­
n ię ty  s z k o d liw y  w p ły w  ż y d o w s k i 
w  s z k o ln ic tw ie  'p o ls k im .

H A N D E L  Z B O Ż E M  
P o s . J ó ź w ia k  z g ło s i ł  do m in i-  c tw o  zbozow 7e. 

s ira  r o ln ic tw a  n a  p o s ie d z e n iu  j P R Z E M Y S Ł  Ż Y D O W S R f
p ią t k o w y m  d w ie  in te r p e la c je . W  d r u g ie j in te rp e la c ji p os . J o ź -

W  p ie r w s z e j z n ich , k tó ra  d o -  ; w ia k  w s k a z u je  na n e g a ty w n e  u -  
ty c z y  o p a n o w a n ia  w  P o ls c e  h a n -  ! s to s u n k o w a n ie  się ż y d o w s k ie g o  
d lu  z b o ż e m  p r z e z  ż y d ó w  pos . p r z e m y s łu  w  P o ls c e  d o  sp ra y  y  
J ó ź w ia k  p o d k r e ś la , że  t r u d n o ś c i  u ż y c ia  s u r o w c ó w  k r a jo w e j p r o -  
w  o s ią g n ię c iu  r e n to w n o ś c i  w  1 d u k c ji  ro ln icz e j, p o p ie ra  s w o je  

p r o d u k c ji  z b o ż o w e j w  P o ls ce  w y ­
n ik a ją  g łó w n ie  z z a s a d n icz y ch
b r a k ó w  te c h n ic z n y c h  o ra z  g c  
s p e k u la c y jn e g o  n a s ta w ie n ia  a p a ­
ra tu  h u r to w e g o  w  h a n d lu  z b o ­
żem , n ie m a l c a łk o w ic ie  p oza  
d z ie ln ic a m i z a c h o d n im i o p a n o w a -

tw ie r d z e n ie  sze re g ie m  p r z y r,.s- 
d ó w  i z a p y tu je  m in is tr ó w  r o ln ic ­
tw a  c r a z  p rzem . i h a n d lu  cz y  ten  
stan  rz e c z y  je s t  zn a n y  i c o  za ­
m ie rz a ją  p rze d s ię w z ią ć , a b y  d o ­
p r o w a d z ić  d o  zm ian  w  tej d z ie ­
d z in ie .

O s t a t n i a  s e s j a  S e j m u

(oraz groźiio«sze komplikicje
w sporze na DalefcFsn Wschodzie

W a r u n k i  J a p o n i i  n ie  d o  ( C i ę c i a
L O N D Y N , 16.G. N a  D a le k im  

W s c h o d z ie  w z r a s ta ją  w  d a ls z y m  
c ią g u  k o m p lik a c je  w  za ta rg u  a n ­
g ie ls k o  -  ja p o ń s k im . W  m ie śc ie  
K a u g a n  zo s ta ł a r e s z to w a n y  p ik . 
S p e a r  a tta ch e  w o js k o w y  a n g ie lsk i 
w  C h in a ch . W ła d z e  ja p o ń s k ie  m o ­
ty w u ją  a re s z to w a n ie  o f ic e r a  a n ­
g ie ls k ie g o  r o b ie n ie m  z d ję ć  o b ie k ­
tó w  w o js k o w y c h  ja p o ń s k ic h . W e ­
d łu g  d o n ie s ie ń  p ra sy  ' ja p o ń s k ie j

J e ś l i  j u t r o  w y j e ż d ż a s z  n a  u r l o p

m is  J E S Z t i f  l i i *  P l t l l l f t S l S  A B C
P r e n u m e r a t ę  A  B B C *  n a j l e p i e j  z a m a w i a ć

W WARSZAWIE - te le fo n ic z n ie  3 0 9 -3 2  ( 9 — 1 6 ),  o so  
b iś c ie  w  k a n to rz e , N o w y  Ś w ia t  15, 

( 8 - 1 9 )

W  C A Ł E J P O L S C E  -  
Prenunurata A B C  kosztuje 2  zł. 3 B gr. m e s -

k a rtą  z a m ó w ie n io w ą , k tó r ą  z a m ie ­
szcz a m y  w  d z is ie js z y m  n u m e rz e

m in . A r ita  n a  k o n fe r e n c ji  z am b . 
a n g ie ls k im  C r o ig e  o d r z u c i !  w s z e l­
k ie  p r o p o z y c je  k o m p r o m is o w e g o  
za ła tw ie n ia  sp o ru  o T ie n ts in .

W e d łu g  o p in ii lo n d y ń s k ie j p r o ­
w o k a c je  J a p o n ii  są  w y n ik ie m  
w p ły w ó w  n ie m ie c k ic h . Z d a n ie  to

blokady koncesji m iędzynarodo­
wej w Tientsinie od spełnienia 
następujących w arunków : 1) wy 
danie kwoty 50 miln. doi. w sre­
brze, znajdującej się obecnie w

przed przerwą letf lą
uchw7a lon o  u staw ę r a ­

t y f ik u ją c ą  p o r o z u m ie n ia  z F in ­
la n d ia  o c le n iu  s e ró w  1 fo rn iró w 7.

W  piątek przed południem  od- r z v r k ie g o  
było się posiedzenie Sejm u po- ' 
św ięcone przeważnej części roz­
patrzeniu popraw ek, który Se­
nat w prow adził do szeregu u- 
staw. Znaczną część tych popra­
wek przyjęto.

Sejm odrzucił natomiast po­
prawkę w prow adzoną przez Se- 

do ustawry o porozum ieniach 
kartelowych, albow iem  zdaniem 
kom isji przem ysłowo - handlowej 
popraw ka ta stwarzała n iecelo­
wą sw obedę w powstawaniu kar­
teli. Ponadto kom isja przem y­
słow o - handlowa wystosowała 
apel pod adresem ministra prze­
mysłu i handlu.„ —  , — aby zechciał w y -

posiadaniu kilku banków  c h iń - , korzystać w całej pełni postano-
now ej ustawy wskich w koncesji A m oy, 2 ) dopu- wienia art. 21

p o tw ie r d z a  os ta tn i a r ty k u ł „ P o p o -  s z cz e n ię  p o l i c j i  ja p o ń s k ie j d o  k o n  k ie ru n k u  r o z w ią z a n ia  k a rte li.'
lo  lT ta lia 11, k tó r y  p isze , że  p a ń ­
s tw a  to ta ln e , a w ię c  i J a p o n ia  
p r z e d s ię w z ię ły  k o n tr o fe n z y w ę  
p r z e c iw  m o c a r s t w o m  d e m o k r a ty ­
cz n y m . Z d a n ie m  teg o  d z ie n n ik a  
os ta tn ia  a k c ja  J a p o n ii  je s t  p o ­

p a r c ie m  d la  s ta n o w isk a  p a ń s tw  o -  
si p r z e c iw  m o c a r s tw o m  d e m o k r a ­
ty cz n y m .

Z a ta rg  o b e jm u je  o b e c n ie  r ó w ­
n ież  S t. Z je d n o c z o n e , k tó r e  z ło ż y ­
ły  p r z e z  s w e g o  c h a r g e  d ‘a ffa ir e s  
w y ja ś n ie n ie  w ła d z o m  ja p o ń s k im , 
iż in te re s y  A m e r y k i  re p r e z e n to w e  
n e r ó w n ie ż  w  T ie n  T s in ie  n ie  m o ­
gą  b y ć  n a r a ż o n e  n a  s tra ty . O d p o ­
w ie d z  m in is tra  J a p o n ii  b rz m ia ła , 
że  J a p o n ia  n ie  p o z w o li  na  w tr ą c a ­
n ie  s ię  w e  w ła s n e  s p ra w y , p r o w a ­
d z ą c  p o li ty k ę  b e z k o m p r o m is o w ą .

T O K IO , 16. 6 . J a k  p o d a je  a- 
g e n c ja  D o m e i, ja p o ń s k ie  w ła d z e  
w o js k o w e  u z a le ż n ia ją  z d ję c ie

troli wspólnie z policją angielską 
nad bezpieczeństwem  w koncesji, 
celem  uniem ożliwienia antyjapoń 
skiej akcji Chińczyków, 3) za­
przestanie interw encji ekonom i­
czne ze strony W. Brytanii w 
Chinach Północnych (chodzi tu o 
akcję  banków  angielskich, pod ­
trzym ującą chiński dolar Czang- 
K ai-Szeka na niekorzyść bankno­
tów  em itowanych przez podległe 
Japończykom  banki rezerwy w 
P ekin ie).

W arunki te w ydają się być nie 
do przyjęcia przez Anglię. To też 
dalsze zaostrzenie sporu grozi z 
godziny na godzinę.

P o  krótkim  referacie p os. Z a

W  za k o ń cze n iu  p o s ie d ze n ia  za ­
b r a ł g lo s  m arsz . S e jm u  p. Ma 
k o v /s k i, k tó ry  o m a w ia ją c  p r z e ­
b ie g  p r a c  s tw ie rd z ił, że  o g ó łe m  
w p ły n ę ło  w n io sk ó w  u sta w o d a w ­
cz y ch  133, z teg o  104 z łoz on e  
p r z e z  rząd , a 23 p rzez  p o s łó w . 
S e jm  u c h w a li ł  sp o śró d  n ich  94 
w n io sk i r z ą d o w e  i 11 w n io sk ó w  
p o se lsk ich .

I n te r p e la c ji  z g ło sz o n y c h  w7 c ią g u  
sesji 120. R zą d  u d z ie lił  w  te r m i­
n ie  p rz e p isa n y m  o d p o w ie d z i w  
97 w y p a d k a ch , co  d o  p oz osta ­
ły c h  term in  je sz cze  m a u p ły n ą ł.

W re s z c ie  p. M a rsza łe k  o d c z y ­
ta ł za rz ą d zen ie  P a n a  P re zy d e n ta  
R| P . z a m y k a ją ce  s ćs ję .

i m l
P ogada słoneczna "i bardzo ciepła 

(do  30 st. w  ciągu  dnia), przy  słabych 
wiatrach z k ierunków  w schodnich . 
Lekka skłonność d o  burz. i

A a ostatnim posiedzeniu Sejmu posłowie Stoch 
i Jóźwiak zgłosili sześć interpelacji zwróconych  
do poszczególnych ministrów, w których zwracają  
uwagę, na tru>ającą wciąż aktualność sprawy ż y ­
dowskiej.

Interpelacje te mają tym większe znaczenie, że 
z wielu stron czynione są usiłowania, hy sprawę, 
żyd ow ską  odłożyć do czasów, jak się m ów i sp o ­
kojniejszych, czyli ad calcndas grreas.

Tc tendencje wynikają z zupełnego niezrozu­
mienia istotnego interesu Polski, z niezrozumie­
nia tej prostej prawdy, że każdy krok zrobiony  
na drodze do rozwiązywania kwestii żydow skiej  
wzmacnia siłę. Polski i pozwala je j  nie tylko  
przetrwać ciężki okres, który ją czeka, ale z w y ­
ciężyć wszystkie skierowane przeciwko niej ataki. 
Zgłoszone na ostatnim posiedzeniu interpelacje 
odegrały rolę bardzo istotnego w dobie dzisiejszej 
przypomnienia.
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Sar. ABC -  NOWIK* CODZIENNE mr. 1 9 9

c z e r w i e c

1 7
S O B O T A

I L O N  G B

3 — 15
Z a oh H

19— 58

K S l g Z T C

W iet łd Zachód

3— 23 19— 38

DL 4iiia rrzybylp

16---- 43 8— 59

Korzystne zmiany w Z .A . i K.S.-ie
Z w i ę k s z e n i e  p o l s k i e g o  s t a n u  p o s ia d a n ia

W nowych władzach Związku

l )a . ‘  s w  A d o l fa ,  J o l. 
J u tr o : ś w  M a rk a  m ,

H A T  Wt W
W IE L K I: N ieczy n n y .
NARODOWY: K. Morgana „Lśnią 

cy strommi’.
NOWY: J. Zawieyskiego „frawdzi 

we życie Anny”.
POLSKI: Sztuka Stefana Krsywo- 

stewsfcego „Koleżanki” % Andry- 
czowną,

LETNI; „Król bndge’a”.
WAŁY: „Ostrożnie świeżo malo­

wane” R. Fauchois.
M A Ł E  Q U 1 P R O  Q U O : Nieczyn­

ny.
K A M E R A L N Y : „E x p t* e  pani rol- 

nlitrow ej" Krzewińskiego.
MALfCii1®.! (Marizaikowska 8): 

„Julia kupuje sobie dziecko" z Ma­
licką.

„3.15“ : „Baron Kimmet” pperetka 
Wa Stera K elle.

ATENEUM: Komed a „Szczęśliwe 
dm\

B U F F O  (M okotow ska  73): T eatr
nieczynny.

UQS. STUDIO DRAM. (N Jw.ąt 
13): w czwartL. piątki, soboty i nie­
dziele „SgczęóUwe małżeństwo” Mi­
kołaja Trigęra.

IN S T Y T U T  R E D I T Y : 0  godz 8 
w. „Haneczka i duch” ;— St. Janów 
skiego

K I M A
Informacje o filmach dozwolo­

nych dla młodzieży teL 7.11-25-
HOLLYWOOD „Strachy ‘. Na 

scenie: występy artystów.
• IT A L IA : „G rzech  m łodości ,

JURATA ,W cztery oczy" 
kieł* na Mars".

L O T : „Pan 2 milionem”” i
mruka ałoc^yncj .

KOMETA: „Naga prawda”
w is

MARS. „Wallu o azcZęacie" 
datki.

M IE JSK IE  —  H ipoteczna 8 
na lalki”.

NAPOLEON „Wieku wygrana .
OLZA „Ną bezbrzeżach1' i do­

datki.
KINO PARAFII SM', ANDRZEJA: 

zmiana, reoertnaru od 13 czerwca 39 
roku u Mocni ludae".

PARAFII ŚW AUGUSTYNA

PANORaMA II (Nowy Świat 27): 
Grecja i Groty podLemne w Eyzh*s

"'RAGA: „Dla Cieb.e senorito” i 
„Dziewczęta z Nowolipek”.

PRAćKIF OKO „Wierna rzeka i 
„Sygnały”.

id OMA: „Korsarze Północy”.
SOKÓŁ: „Skradzione życie”  i

„Prawdziwy Przj jic-el".
STUDIO: JłajM  z Maiaki".
ŚWIAT: „Cyganka ’ i „Kochaj i me 

płac*”.

J e s t  to n ie la d a  p r z y je m n o ś ć  
m óc  n a p is a ć  o in s t y t u c j i ,  k tó r e j 
d o ty c h c z a s  tr zeb a  b y ło  s ia le  co ś  
w y ty k a ć , s ta w ia ć  z a r z u ty  —  k ilk a  
s łó w  p r a w d y .

T ak s ię  d o ty c h c z a g  n ie ste ty  
sk ła d a ło , że  o  Z A I K S ‘s ie  b y liś m y  
zm u sz e n i p is a ć  ty lk o  n ie s te ty  n ie ­
p o c h le b n ie , c o  b y n a jm n ie j  n ie  n a ­
leży  w c a le  d o  p r z y je m n o ś c i .

W ia d o m o  w s z y s tk im  b y ło , że  w  
Z . A . I K . S ‘ ie  p r z y m y k a n o  o c z y  
na w ie le  s p r a w  i sp ra w e k , p o p e ł ­
n ia n y c h  na n ie k o r z y ś ć  Z A I K S ‘u. 
T y lk o  p r z e z  s o l id a r n o ś ć  ra so w ą , 
że r e j w o d z iła  n a w z a je m  s ię  p o ­
p ie r a ją c  z a m k n ię ta  k lik a  „ n a ­
s z y c h ” .

K o n s e k w e n c ją  ty ch  s to s u n k ó w  
b y ło  w y s tę p o w a n ie , w z g lę d n ie  
tr z y m a n ie  się zd a ła  od  Z w ią z k u , 
s z e re g u  p o ls k ic h  a u t o r ó w  i k o m ­
p o z y to r ó w , k tó r z y  n ie  c h c ie l i  t o le ­
ro w a ć  te g o  s ta n u  r z e c z y . -

S ta n  ten  m u s ia ł je d n a k  u le c  
z m ia n ie  i te g o  n ie je d n o k r o t n ie  —  
c h o ć  z d a w a ło  s ię , że b e z s k u te c z n ie  
—  d o m a g a liś m y  s ię .

L e c z  tr z e b a  b y ło  d o p ie r o  b a rd z o

m o c n y c h  a r g u m e n tó w , a b y  a u to ­
r z y  i k o m p o z y to r z y  P o la c y , p o w ie ­
d z ie l i :  d o ś ć .

N o  i w  r e z u lta c ie  z w ię k s z y ł s ię  
p o ls k i s ta n  p o s ia d a n ia  w  z a r z ą ­
d z ie , r ó ż n e  „ z a s ie d z ia łe ”  tam  
ży d k i p r z e s ta ły  u r z ę d o w a ć .

W  n o w y c h  w ła d z a c h  z n a le ź li  
sfę m . in . p p . :  R ó ż y c k i, S ik o rsk i, 
D a n iło w s k i, C w o jd z iń s k i , O ssen - 
d o w s k i, K r z y w o s z e w s k i ,  M a łc u -  
s z y ń sk i, G ro m e z e w s k i, B r o c h o c k i ,  
A r c t ,  W r z o s  —  Ż e ro m sk i, B o g u ­
s ła w sk i, P ię ta k , M o n iu s z k o , K o ­
w a ls k i, R z e p e c k i, R y b ic k i  i Z a le ­
sk i -  J a s tr z ę b ie c .

B y ć  m oże  żc  je s z c z e  p r z e m y ­
c i ł  s ię  ja k iś  „ o d  n a s z y c h ” , n o ale 
w  k a żd y m  ra z ie  k o lo s a ln y  p o s tę p .

F a k t ten , ja k  z a z n a cz y liś m y , 
n o tu je m y  z p r a w d z iw ą  r a d o ś c ią , 
c o  w s z a k ż e  n ie  w y k lu c z ą , że j e ­
ś l ib y  n o w y  Z a r z ą d  n ie  w y w ią z a ł  
s ię  n a le ż y c ie  z  c ią ż ą c y c h  na  n im  
o b o w ią z k ó w , to  b ę d z ie m y  go tym  
o s t r z e j  a ta k o w a li, im  w ię k s z e  p o ­
k ła d a ją  w  n im  n a d z ie je  a u to r z y  i 
k o m p o z y t o r z y  P o la c y , im  w ię k s z e  
są  je g o  o h n w ą izk i.

A  o b o w ią z k i są d u ż e  —  p rz e d e  
w s z y s tk im  o d ż y d z e n ie  zu p e łn e  
Z A I K S ‘ u, c o  le ży  w  in te r e s ie  n ie  
ty lk o  zw ią z k u , a le  c a łe j k u ltu ry
p o ls k ie j .

M a m y  n a d z ie ję  je d n a k , że  n o ­
w y  Z a r z ą d , a z w ła ą z c z a  p . D a n , 
k tó re m u  w d u ż e j m ie rz e  m a m y  do 
z a w d z ię cz e n ia  te  zm ią n y , d o b rz e  
w y w ią ż e  s ię  ze s w e g o  za d a n ie ,

A  w ię c  cz e k a m y .

Gestapo aresztowało celnika polskiego
k t ó r y  p r z e z  p o m y ł k ą  p o j e c h a ł

d o  M o r a w s k i e ]  O s t r a w y
W  N o w y m  B o g u m in ie  n a  d w o r ­

c u  k o le jo w y m  p o ls k i f u n k c jo n a ­
r iu s z  c e ja y  j? J ó z e f  Q iza . ś p ie s z ą c  
s ię  p ą  s łu ż b ę  d o  C acjcy  w s ia d ł 
pręer, p o m y łk ę  d o  p o c ią g u  id ą c e g o  
d o  M o r a w s k ie j O s tra w y .

Sknpo p G iza  z a u w a ż y ł sw ą  p o ­
m y łk ę  c h c ia ł  za trz y m ą d  p o c ią g , 
je d n a k  k o n d u k to r z y  c z e s c y  za p ew  
n ili g o , ie  b ę d z ie  m ó g ł  b e z  ż a d ­
n y ch  tr u d n o ś c i  w r ó c i ć  n a t y c h ­
m ia s t  n a jb liż s z y m  p o c ią g ie m  do 
B o g u tn in a .

ISara* je d n a k  p o  n r z y je ź d z ie  do

M o r a w s k ie j O s tr a w y  p . G h »  n a  
d w o r c u  z o s ta ł  a r e s z t o w a n y  p r z e z  
a g e n tó w  G e s ta p o , m im o  z a ś w ia d ­
cz e ń  k o le ja r z y  c z e s k ic h , ż e  j e d y ­
n ie  p r z e z  p o m y łk ę  w s ia d ł  d o  n ie ­
w ła ś c iw e g o  p o c ią g u . C eln ik a  p o l ­
s k ie g o  n a ty c h m ia s t  p r z e w ie z io n o  
k a re tk ą  w ię z ie n n ą  do d y r e k c ji  p o ­
l i c j i  w  M o r a w s k ie j O s tr a w ie , 
g d z ie  z o s ta ł  u w ię z io n y .

K o n s u l R  P . w  M o r a w s k ie j 
O s tr a w ie  in te r w e n io w a ł p o  o t r z y ­
m a n iu  w ia d o m o ś c i  w  te j s p r a w :e, 
je d n a k  d o ty c h c z a s  p, G iza  m e  z o ­
s ta ł z w o ln io n y .

Z a w i e s z e n i e  
18  o r g a n i z f c y f  a k a d e m ic k ic h

na Politechnice Lwowskie!

i „R a  

„P od  

i re-

i d o -  

,.żo-

Pam iętaj 2 R ow ery A , R Y B O W S K IE
GO. Leszr.o 26, tol 11-95-54. S A  

N A JL E P S ZE I

P A T  k o m u n ik u je :
W  d n iu  14 b m . n a d e s z ło  d o  M i­

n is te rs tw a  W  R  i O . P . pisrr.o 
r e k to ra  P o l i t e c h n ik i  L w o w s k ie j  w  
o d p o w ie d z i  n a  p is m o  M in is tra  W y  
zn a ń  R .e lig ijn y ch  i O ś w ie c e n ia  P u ­
b lic z n e g o  w  s p r a w ie  z b r o d n ic z y c h  
z a m a ch ó w , ja k ie  m ia ły  m ie js c e  
na te r e n ie  P o li te c h n ik i .

P a n  m in . W  R . i O . P . s t w ie r ­
d z ił, że  p o w ta r z a n ie  s ię  z b r o d n i­
c z y c h  z a m a c h ó w  ś w ia d c z y  o  n ie  
z d r o w e j a tm o s fe -z e  p a n u ją c e j  w  
u cz e ln i, że  za  c z y n y  h a ń b ią c e  d o ­
b r e  im ię  P o l i t e c h n ik i  c ią ż y  n a  ca  
le j s p o łe c z n o ś c i  a k a d e m ic k ie j z b io  
r o w a  o d p o w ie d z ia ln o ś ć  i z w r ó c i ł  
s ię  d o  re k to ra , S e n a tu  i g r o n a  p r o  
fe so r s  k ie g o  z w e z w a n ie m  z d e c y d o  
w a n e g o  p o tę p ie n ia  z b r o d n ic z y c h

c z y n ó w  p r z e z  w s z y s tk ic h  d o  s to ­
w a r z y s z e ń  a k e d m ic k ic h  w łą c z n ie .

W o b e c  te g o , że  s z e re g  s to w a r z y  
szeń  a k a d e m ic k ic h  w  o d p o w ie ­
d z ia ch  s w y c h  z a ją ł  s ta n o w is k o  zde 
c y d o w a n ie  w y k r ę tn e , p . m in is te r  
W . R . i O  P . z a w ie s ił  w  d m u  d z i­
s ie js z y m  d z ia ła ln o ś ć  18 s to w a r z y ­
szeń  a k a d e m ic k ic h  w  P o li t e c h n ic e  
L w o w s k ie j .  M a ją tk ie m  o r a z  a gen  
da m i ty c h  s to w a r z y s z e ń  za rz ą d za ć  
b ę d ą  d e le g a c i p o w o ła n i  p r z e z  S e ­
n a t a k a d e m ick i.

„ O n i  M o r z a "

polskie zadokumentu]e
wolę trwania nad Bałtykiem

N ig d y  c h y b a  w  P o ls c e  n ;e  m ó ­
w iło  s ię  ta k  w is ie  o m o r z u  i k o ­
n ie cz n o śc i t r w a n ia  n a d  B a łt y k ie m  
—  c o  w  c z a s a c h  o s ta tn ich . Z a b o r ­
cze  p la n y  n a sz e g o  z a c h o d n ie g o  są ­
siada  d o s ta te c z n ie  d o w io d ły  ty m  
n ie l ic z n y m  P o la k o m , k tó r z y  za g a d  
n ie ń  m o r s k ic h  je s z c z e  n ie  d o c e n ia  
li, ż e  d o s tę p  d o  m o r z a  je s t  n ie o d ­
z o w n y m  w a r u n k ie m  p r o w a d z e n ia  
n ie z a le ż n e j p o l i ty k i  g o s p o u a r c z e ;,  
je s t  w ię c  w a r u n k ie m  „s in e  q u a  
n or .”  d o  p o tę g i  P o lsk i,

N asz p ię c io le tn i  p r z y ja c ió ł  k a n ­
c le r z  H it le r  —  ja k  w y r a z i ł  s ię  p . 
m in . A: K iih n  n a  k o n fe r e n c ji  p r a ­
s o w e j —  p r z e p r o w a d z i ł  św ie tn ą  
p o p ro s tu  p r o p a g a n d ę  id e i m o r ­
s k ich . P o  je g o  o ś w ia d c z e n ia c h  za ­
g a d n ie n ia  m o r s k ie  n a b r a ły  s p e ­
c ja ln e j w a g i.

S p o łe c z e ń s t w o  p o ls k ie  z  m ie ­
sz k a ń ca m i s to l ic y  n ą  c z e le  m u si 
p o d c z a s  n a d c h o d z ą c y c h  „ D n i  M o ­
r z a ”  g o r ą o o  z a m a n ife s to w a ć , ze  
je s te ś m y  n a r o d e m , z w ią z a n y m  z 
B a łty k ie m  tr a d y c ją  i n a jż y w o t n ie j  
sz y m i in te re s a m i g o s p o d a r c z y m i.

L ig a  M o rs k a  i K o lo n ia ln a , k tó -

N tiz^ ia za n ie  erganizacyi niemieckich
Rewizje u Niemców na Pomorzu

w Pabianicach
m o ż n a

w Biurze Dzienników
p .  k .  Z a t o r s k i e g o

u l .  Z a m k o w a  1 7
Prenum erata 2.30 zł. miesięcznie 

wraz z odniesieniem do domu

Prawda wychodzi na ,;aw
Ency&opedia włoska o Pomorzu

R Z Y M . 16.0. W  fa s z y s to w s k ie j 
e n c y k lo p e d ii  w ło s k ie j  tom  27, str . 
733, czy ta m y  w  r o d z ia łe  o  lu d n o ś ­
c i  P o ls k i c o  n a s t ę p u je :  „N ie m c y
z n a jd u ją  s ię .w  d o ś ć  z n a c z n e j l i c z ­
b ie , z w ła s z cz a  w  w o j .  z a c h o d n ic h , 

Ś ląsk u  i P o m o r z u , g d z ie  j e d ­
n ak  n ie  s ta n o w ią  w  ża d n y m  w y ­
p ad k u  cz e g o ś  w ię c e j ,  n iż  z w y k łe j 
m n ie js z o ś c i .  N ie m cy  w y w ie r a ły  
tam  w p ły w  s iln y , z w ła s z c z a  w  rrua 
Stach i s t r e fa c h  p r z e m y s ło w y c h , 
a le  p o  w s ia c h  e lem en t p o ls k i w

c ią g u  z g ó r ą  w ie k u , g d y  w s p o m ­
n ia n e  te r y to r ia  b y ły  z łą c z o n e  z 
P r u s a m i, m u s ia ł o p r z e ć  s ię  a s y ­
m ila c ji ,  P o n ie w a ż  N ie m c y  m a ją  
r o z r o d c z o ś ć  z n a c z n ie  m n ie js z ą  od 
P o la k ó w , p r z e to  r ó w n ie ż  z te g o  
w z g lę d u  sk a za n i są  n a  c ią g łe  i 
sz y b k ie  z m n ie js z a n ie  s ię “ .

W  ty m że  to m ie  z n a jd u je m y  s ta ­
ty sty k ę  lu d n o ś c i  n a  P o m o r z u  i w  
in n y c h  w o je w ó d z tw a c h . S ta ty s ty ­
ka s tw ie rd z a , że w  r. 1931 lu d n o ś ć  
p o ls k a  na P o m o r z u  w y n o s i ła  90,9 
p r o c .,  a N ie m c y  9,1 p r o c .

P W o b e c  u sta le n ia  n ie z g o d n o ś c i  
d z ia ła ln o ś c i ze  s ta tu te m  s to w a r z y ­
szen ia  n ie m ie c k ie g o  „G e s e ls c h a ft  
E r h o lu n g ”  w  B y d g o s z c z y , w ła d z e  
a d m in is t r a c ji  o g ó ln e j zaw iesiły - w  
d n iu  14 c z e r w c a  r b . d z ia ła ln o ś ć  t e ­
g o  s to w a r z y s z e n ia . D o  g m a c h u  k a ­
sy n a  s to w a rz y s z e n ia  „ E r h a lu n g ”  
w k r o c z y ła  p o lic ja , k tó r a  sp isa ła  
d o k ła d n ie  in w e n ta r z  z n a jd u ją c y  
s ię  w  g m a ch u . W s z e lk ie  a k ta  i 
k s ią żk i s to w a r z y s z e n ia  z d e p o n o ­
w a n o  w  s ta ro s tw ie . Z a r z ą d  k a s y ­
na o b ją ł  w y z n a c z o n y  p r z e z  w ła ­
d z e  k u r a to r
W  zw ią z k u  ze  s tw ie r d z e n ie m  n ie ­

p r a w id ło w o ś c i  W  g o s p o d a r c e  f in a n  
s o w e j s to w a r z y s z e n ia  „ E r h o lu n g ”  
o ra z  p o w a ż n y c h  b r a k ó w  k a s o w y c h  
p r o k u r a t o r  S ą d u  O k r ę g o w e g o  W  
B y d g o s z c z y  p o le c i ł  na p o d s ta w ie  
art. 150 K . P . K . p r z e p r o w a d z ić  
r e w iz je  m ie s z k a n io w e  u  9 c z ło n ­
k ó w  z a rz ą d u  w s p o m n ia n e g o  s to ­
w a rz y sz e n ia .

P o z a  ty m  w  d n iu  16 b m . w  P o ­
z n a n iu  w ła d z e  a d m in is t r a c ji  o g ó l ­

n e j u z n a ły  za n ie is tn ie ją c e  w  m o ­
c y  p r a w a  s to w a r z y s z e n ie  n ie m ie c ­
k ie  „E v a n g e lis c h e s  V ereiip shau s 
H e r b e r g e  zu r  H e im a t”  p r z e ją ł  
d o m  n a le ż ą cy  d o  teg o  s to w a r z y s z e ­
nia o r a z  m a ją te k  r u c h o m y  i ak tą . 
L o k a le  z a jm o w a n e  p r z e z  s z e re g  
s to w a r z y s z e ń  n ie m ie c k ic h  w  za ­
ję t y m  d om u  z o s t a ły  o p ie c z ę t o w a ­
ne.

A b y  um ożliw ić zasięganie in form a- 
cy j o  m ałych  letniskach, w-siach le t ­
n isk o w y ch  i o środ k a ch  w eza sów  prą  
cow niczych  prowadzi A utonom iczna 
Sekcja Letnisk Związku P ow iatów  R 
P. podobnie jak w  roku ubiegłym  w 
okresie

B IU R O  IN F O R M A C Y JN E  
L E T N IS K O W O  - T U R Y S T Y C Z N E  
P la có w k a  ta d y sp o n u je  m ateria łem  

in form acyjn ym  z około IOW) letnisk 
całej Polski.

B iuro mieści się naprzeciw  D w orca 
G łów nego w gm achu H otelu  Polonią. 
Al. Jerozolim skie 39/23, parter o f ic y ­
ny  —  tel. 9.10-63.

In fo rm a cji j u d z ie la  się b ezp ła tn ie  
w  god z in ach  10 —  15.

ra c o r o c z n y m  z w y c z a je m  z a jm u je  
s ię  o r g a n iz o w a n ie m  „D n i  M o r z a ”  
w  te r m in ie  o d  dn . 25 c z e r w c a  d o  
20 l ip c a  p r z y g o to w a ła  ju ż  p r o ­
g r a m  u r o c z y s to ś c i, k tó r e  m u szą  
b y ć  w  ty m  ro k u  ja k  n a jb a r d z ie j 
p o w s z e c h n e , m u szą  o b ją ć  c a łe  s p o ­
łe c z e ń s tw o . N ik o m u  n ie  w o ln o  u -

c h y lić  s ię  o d  w z ię c ia  u d z ia łu  w  
m a n ife s ta c ja c h , n ik t  n ie  będtue 
s tr o n ił  o d  k w e s ta rz y , z b ie r a ją c y c h  
na F O M .

H it le r  m u si u s ły sz e ć  s ta n o w cz ą  
i g r e m ia ln ą  o d p o w ie d ź  —  „ O d  
B a łty k u  o d e p r z e ć  się n ie  d a m y ” .

( ła n - ) .

kontr: U działalności
c e n t r a l i  „ P r o ś w i t ^ T  w e  L w o w i e

W  Z a p y  Io w ie  p o d  L w o w e m  w ła ­
d z e  z a w ie s iły  d z ia ła ln o ś ć  u k r a iń ­
sk ie g o  to w a r z y s tw a  o ś w ia to w e g o  
„ P r o ś w it a ” .

W  lo k a ju  g łó w n e g o  o d d z ia łu  t e ­
g o  to w a r z y s tw a  w e  L w o w ie  p r z e d  
s tą w ic ie le  w ła d z  a d m in is t r a c y j­

n y c h  p r z e p r o w a d z ił  k o n tr o lę  
w s z y s tk ic h  o d d z ia łó w  i c z y te lń  
„P r o ś w ity f f t z  o k r e s u  3 -c h  la t K o n  
tro la  tr w a ła  7 g o d z in . R e w iz j i  m e  
p r z e p r o w a d z a n o , a w  cz o s ig  k o n  ■ 
tr o li  o b e c n i  b y li  c z ło n k o w ie  z a ­
rzą d u  te g o  to w a r z y s tw a .

Pracow nicy s f t a r ^ w i  s o tę p ia ta
aresztowanie celnika Lipińskiego

Zarząd Okrtgow j  Celny Związku
Pracowników Skarbowych powziął 

nnatępująeą nchpełf w pprawie are­
sztowania inspektora celnego w Gdań 
rkn Lipińskiego.

D n ią  10 6 . 1939 r ., na te r e n ie  
w. m. G d a ń sk a  p o n o w n ie  zaszed ł 
o b u r z a ją c y  fa k t  b e z p r a w n e g o  a- 
r e s z to w ą n ia  i p o b ic ia  p r z e z  r o z ­
b e s tw io n y c h  h it le r o w c ó w  p o ls k ie ­
g o  in sp e k to ra  c e ln e g o  K o i-  L ip iń ­
s k ie g o .

W o b e c  c o r a z  c z ę ś c ie j p o w ta r z a ­
ją c y c h  s ię  o b ja w ó w  c a łk o w ite g o  
zd z icz e n ia  o b y c z a jó w  te j c z ę ś c i 
lu d n o ś c i n ie m ie c k ie j w  G d a ń sk u , 
k tó r a  o b a ła m u c o n a  z łu d n y m i o -  
b ie tn ica m i s w y c h  p r z y w ó d c ó w ,

d ą ż y  w s z e lk im i s iła m i d o  u m iń e j 
szem a  o d w ie c z n y c h  p r a w  P o ls k i  u 
u jś c ia  W is ły , p o s łu g u ją c  s ię  z n a ­
n y m i n a m  d o b rz e  o d  w ie k ó w  b a r  
b a r z y ń s k im i m e to d a m i, c e ln ic y  o -  
k rę g u  w a r s z a w s k ie g o  Z P S  p o t ę ­
p ia ją  te n  h a n ie b n y  czym i w y r a ­
ża ją  n a jg łę b s z e  w s p ó łc z u c ie  K o l . 
L ip iń s k ie m u , z a p e w n ia ją c  K o le ­
g ó w  w  GdaijyJyu, że  k a żd y  z n as  z 
n ie m n ie j tw a r d ą  w o lą  je s t  g o t ó w  
s ja n ą ć  n a  s tra ż y  w  o b r o n ie  in te ­
re s ó w  P o ls jti w  G d a ń sk u .

K o le d z y  - C e ln ic y  w  G d a ń sk u —  
w ie r z y m y , ż e  te k a r y g o d n e  w y ­
b r y k i  n ie  z ła m ią  W a s z e g o  hart.u.

Z a r z ą d  O k r ę g o w y  C e ln y  Z .P .S

S o w ie c k i K o m u n i k a t  a f e j s i n y
o wizycie dyr. Stranga

W Polsce swoboda
w  N i e m c z e c h  p r z e ś l a d o w a n i a

E g z a m i n y  r z e m f e ś ś n K z e
Od&yWfcC się będą w określonych ie;m nsch
W  izbie Rzepiieślnkzei w W arsza­

wie od b y ła  się konferencja przy u- 
dtiale przew odniczących  koniisij e$- 
zam iiiacyjnych w związku z w prow a­
dzenie w życie now ych  regulaminów 
zatw ierdzonych przez w pjew bdę. N o­
w e regulaminy są przysraSóyeaiie do 
■nowelizowanego prawa przem ysłow e 
■o i m ają na celu podniesienie rzem io­

sła. Na konferencji ustalono ponadto, 
/.c egzam iny czeladnicze i m istrzów nie 
będą się odbyw ały  w miarę oszej, 
lecz będą m iały pcyyne ojtrcslonc te i- 
miny. Również w ręczanie dypiom nw 
odhyy/a1 SC iJętfzie w sposób  uroczy - 
sty. Poszczególne kopnsje ustala ter­
minarz. w którvm będą :się odbyw ały  
egzaminy dla poszczególnych  zaw o- 
oów

K o r r i e l & s z  ¥ a e s ? @ r b i y t
przykuł fla Gdyni

w  czw artek przybył do Gdyni z I rym ”  znany dziennikarz amerykańską 
Am eryki Północnej’ ms. ..B atory ". I i syu multtm iliomra. KomeUuez V ą n - 
r-riyw ożąc 468 pasażerów . W  G d y n i' derbilat. Przy w ejściu  do portg „B a ­
rn* B atory”  zaokrętow ał 182 pasa- : tery ”  oddal salut powitalny „Sobięą- 
nsrów o-i C7.vn  udał sio do L iban y, kiem u” . na którym cdbyw aia aię w ła . 
T allina i Helsinek, gdzie" pasażerow ie | śrie u roczystość podniesienia ban-
wysiąd4 | der> -

Z  K openhagi p rzyby ł na- „B a t o .

N a d m ie rn a  ilo ś ć  n a b o ż e ń s tw  
n ie m ie c k ic h  n a  Ś lą sk u , w y d a w a ­
n ie W ia d o m o ś c i  P a r a f ia ln y c h  w  
d w ó c h  ję z y k a c h  i s z e re g  in n y c h  
p r z e r o s tó w  n ie m ie c k ic h  w  k o ś c ie ­
le , s p o w o d o w a ło  a k c ję  s p o łe cz n ą , 
z m ie r z a ją c  d o  ich  z l ik w id o w a n a . 
J u ż  p r z e d  d w orn a  la ty  w y s t ą p io -  
n o  d o  K u r ii  B is k u p ie j w  K a io w i -  
cą ch  i w y c z e r p u ją c o  i s k r u p u la t ­
n ie o p r a c o w a n y m  m e m o r ia łe m , 
n ie ste ty  je d n a k  m e m o r ia ł  te n  z o ­
sta ł z le k c e w a ż o n y  i s p ra w a  n ie  ru  
s z y ła  z m ie js ca . D o p i t o  s p o n ta ­
n ic z n y  o d r u ch  s p o łe c z e ń s tw a  p o l -  

i s k ie g o  ,k tó r e  n-a t. z w . n a b o z e ń -  
| s tw a r h  n ie m ie c k ic h , n ą  k tó r y c h  
j cz ę s to  z u p e łn ie  b y ło  b ra k  N ie m ­

c ó w , z a c z ę ło  ś p ie w a ć  p ie śn i p o l ­
sk ie . s p o w o d o w a ł  z a ję c ie  się  tą 
s p ra w ą  i s k ie r o w a n ie  je i  d o  K o n ­
fe r e n c j i  B is k u p ó w  N a le ż y  p r z y ­
p u szcz a ć , ż e  s p r a w a  zosta n ie  tam  
ro z p a trz o n a  i za ła tw io n a  z g o d n ie  
z in te re se m  p o ls k im .

I D la  z ilu s tr o w a n ia  p r z e r o s tó w  
n ie m ie c k ic h  w  k o ś c ie le  m o ż n a

p r z y t o c z y ć  c a ły  s z e re g  p r z y k ła ­
d ó w . O to  je d e n  z n ie h :

W  d n iu  14 m a ja  b . r. p r z y s tą p i­
ło  w  J a n o w ie  d o  I -e j K o m u n i i  
św . o k o ło  300 d z ie c i  p o ls k ic h . J a k  
co  r o c z n ie  o d b y w a  s ię  u r o c z y s ta  
p r o c e s ja  z u d z ia łe m  s to w a r z y s z e ń  
s z ta n d a r ó w  i o r k ie s t r y . N a  k o s z ty  
u ro cz y s to ś c i  w p ła c a l i  r o d z ic e  p o  
1 zł. o d  d z ie c k a  p r z y s tę p u ją c e g o  
d o  I - e j  K o m u n iii  św . 18 m a ją  b r  
p r z y s tą p iło  d o  I -e j  K o m u n iń  
4 ( c z w o r o ! )  d z ie c i  n ie m ie c k ic h  d ia  
k t ó r y c h  o d b y ł  a s ię  r ó w n ie ż  u r o ­
c z y s ta  p r o c e s ja  ?  u d źi& lem  s a ­
m e j o rk ie s t r y .

C zy  p o d o b n a  r z e c z  b y ła b y  d o  
p o m y ś le n ia  n a  Ś lą s k o  O n o ją k im  
w o d n ie s ie n iu  d o  d z ie c i  p o lsk ic h ^  
C z y  b y ło  k o n ie c z n e  u rz ą d z e n ie  
o d d z ie ln e j u r o c z y s to ś c i  d la  c a w o r  
ga  d z ie c i  n ie m ie c k ic h ?  C z y  je s t  
r z e c z ą  s p r a w ie d liw ą , a b y  kpp zty  
ta k ie j o d d z ie ln e j u r o c z y s t o ś c i  o -  
p la c a li  r o d z ic e  d -.ięe i p o ls k ic h ?  
(B o ć  za 4 zł. o rk ie s tra  n ie  p r z y ­
g r y w a ła ) .

M O S K W A , 16.6. P r z y ja z d  w y ­
s ła n n ik a  a n g ie ls k ie g o  d y r . S t r a n -  
g a  d o  M o s k w y  z n a la z ł p e w ie n  o d ­
d ź w ię k  w  d z is ie js z e j p ra s ie  s o ­
w ie c k ie j .  Z a r ó w n o  w  „ P r ą w d z ie ”  
ja k  i w  „ I g w ie s t ia c h ”  o g ło s z o n o  
k r ó tk i  k o m u n ik a t  o  n a s tę p u ją c y m  
b r z m ie p iu . 14 b . m . p r z y b y ł  d o  
M o s k w y  d y r e k t o r  d e p a r ta m e n tu  
a n g ie ls k ie g o  m in is te r s tw a  sp ra w

z a g r a n icz n y ch  —  S tra n g . K o m u ­
n ik a t  ten  u m ie s z c z o n y  z o s ta ł w  
k io n ic e  p o li ty c z n e j .

W  d n iu  d z is ie js z y m  d y r .  S tra n g  
w ra z  z a m b a s a d o re m  a n g ie lsk im  
w  M o s k w ie  p r z y ję t y  b ę d z ie  w  l u ­
d o w y m  k o m is a r ia c ie  s p r a w  z a g r a ­
n icz n y ch , c e le m  p r z e p r o w a d z e n ia  
w s tę p n y c h  r o k o w a ń  w  s p r a w ie  
n o w e g o  p r o je k tu  a n g ie ls k ie g o .

Departament propagandy zagranicznej
powstaje w Anglia

L O N D Y N , J6 .6 . P r e m ie r  C h a m - 
b e r la ih  z ło ż y ł  d z iś  w  Izb ie  G m in  
o b s z e r n ą  d e k la r a c ję  n a  te m a t b r y  
ty js k ic h  p o tr z e b  p r o p a g a n d y  z a ­
g ra n icą :

„R z ą d  J- K . M . —  o ś w ia d c z y ł  
p r e m ie r  — z a s ta n a w ia ł s ię  o s ta t ­
n io  i ją d  s p r a w ą  c z y  p o ż ą d a n e  je s t  
d a lsze  r o z b u d o w a n ie  m e to d  r o z ­
p o w s z e c h n ia n ia  in fo r m a c y j  w  o k ­
resie  p o k o ju .  R z ą d  n ia  m ą  z a n ń ą -

ru  u tw o r z e n ia  m in is te r s tw a  in fo r  
m a c ji  lu b  p r o p a g a n d y , a lb o w ie m  
n ie je s t  to , w e d le  z d a n ia  rzą d u , 
w  o b e c n y m  cz a s ie  k o n ie cz n e . Z o  
s ta ło  je d n a k  p o s ta n o w io n e  u t w o ­
rz e n ie  d e p a r ta m e n tu  p o d  n a z w ą  
d e p a r ta m e n tu  p r o p a g a n d y  zagra  
Ulicznej, p r z y  c z y m  d e p a r i ą m e p t 
ten  b ę d z ie  w c h o d z i ł  w  sikłąd F o -  
r c ig n  O ff ic e .

projekt budowy na Żoliborzu
P a r K u  s p o r t ó w  w o d n y c h

P o  z a p o z n a n iu  się  z e  s z k ic o ­
w y m  p r o je k te m  p a r k u  s p o r t ó w  
w o d n y c h  na  K ę p ic  P o to c k ie j ,  
S to w . Ż o lib o r z ą n  z ło ż y ło  w y d z ia ­
ło w i  o g r o d n ic z e m u  i b iu r u  p la n o ­
w a n ia  m iasta  s w o ją  o p in ię - ’  c o  d o  
te g o  p r o je k tu .

P r e z y d e n t  m ia s ta  z d e c y d o w a ł, 
że c z ę ś c io w a  b u d o w a  k ą p ie lisk a  
b ę d z ię  m o ż liw a  p r z e d  u sy p a n ie m  
n o w e g o  w ą łu  w iś la n e g o , ta k  że  
n ie  m a  p r z e s z k ó d  d o  r o z p o c z ę c ia

b u d o w y  k ą p ie lisk a  ju ż  w  r. b ., o 
ile  s ta rcz y  n a  to  fu n d u s z ó w .

W  lis lo p a d z ie  1938 r . o d b y ła  
s ię  r o z p r a w a  w o d n o  -  p r a w n a  w  
s p r a w ie  b u d o w y  n o w e g o  w a łu  
p o w o d z io w e g o , k tó r e g o  p r o je k t  
zosta ł o p r a c o w a n y . N a  te j r o z p r a ­
w ie  m ie sz k a ń cy  M a r y m o n tu  z g ło ­
s ili  s p r z e c iw y , k tó r e  d o ty c h c z a s  
n ie  zostały ' je s z c z e  r o z s t r z y g n ię t e . 
o p ó ź n ia  to  te rm in  r o z p o c z ę c ia  b u ­
d o w y  w a łu .
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g a s z ę  . . J j . ' a r » .

P r z y c z y n y  z ł a
Ostatnio jesteśmy świadka­

mi nowego ataku na mło-
I eZ, akad™ ick^  Tym ra- 
„ 3ezPosredniin powodem

S E K T O  na młodzi€z Jest
s k t o ? 7 °  ,Studenta żydów. 
Tal ° °  " ansberSa we Lw ow ie.

f i O t f S J S f T S S :
1 że 2abójstwo we
szbhdi1-6 czynem bardzo
szkód] wjto dla całej polskiej 
młodzicy akademickiej. Mu-
że ifoKJt  ak Przypomnieć, 
not™; Cl1<??as wyrok sądu nie 
ca , erdził, kto jest winowaj- 
żvd r?ki padł zabity
2  .'twie, L względu i e d n a k  ” »

2® “ toinie w
dziłc nst*t ^wowskim docho-
godnych z#S°ć i°2JużałoT'a“ a 
strukcyjnip j ? zaburzeń, de-
c u łośc ii,-ci a ałaJą ey ch ną
Zresztą syfeacifkademic.kieg°.
uczelmach w Pau ^ z s z y c i
lat trudno nazWaćC e ° °  ^ }elu
Jesteśmy świadkami™!? ą‘
stąpnych z a b i r z e ń  « ^Zu'
cje akademickie \ .■./8V i3Ze’
działać, są albo »» •
; ‘bo W c z  r o z w ^ S2an:’ 
Pomiędzy młodzieżą a profe' 
sorami brak elementarnego 
zaufania, jest raczej stan waJ

Aby icnnak usunąć zło, któ­
r e , wszyscy wspólnie stwier­
dzają trzeba odpowiedzieć —
kto -winien?

Złóż ofiarę na F.9.K. H E R B A T Ą  z G O R v r z *  \  c i e r p k a  - j  E M P f / f G  &

0 Z I E N  W  P G L S T Y C E
W  P O L IT Y C E  NIE M A  

„O G Ó R K A W "” .
W arszaw a: Pan Prezydent R. P

przyjął w czw artek  w godzinach p o­
południow ych  ministra spraw zagr. 
Becka, który zreferow ał mu przebieg 
w izy ty  amb. M otkego na W ierzbow e,.

R zy m : Min. Ci.mo przyją ł w  czw ar 
rek am basadora R zeszy v. M ackenze- 
na.

Państwa bałtyckie
s p r z e d a j ą  N i e m c o m

Kraje bałkańskie stają się ccraz 
poważniejszym dostawcą metali i 
rui Ż€tlazńycl| dla Rzesz-7 Niemiec- ! 
kiej. W ub. roku Niemcy s] .rowa 
dziły ogółem w  wszystkich państw 
b albańskich, jak Rumunia, Jugosia 
wia , Węgry, Grecja, Bułgaria 
796.059 tonn banksytu, 3.331 'or-r 
manganu, 7.474 tonn miedzi, 268.959 
tonn pirytów, 34.559 tonu chromu, 
38.891 tonn ołowiu i 8.375 tonn ru­
dy złotonośnej. Ogólnie przy tym 
spodziewany iest dalszy wzn st tych 
dostaw z krajów bałkańskich do 
Niemiec.

P R ZY  Z A M A W IA N IU  P R E N U M E R A T Y , PO N IŻSZA  K A R T Ę  Z A M Ó W IE N IO W A  PR O SIM Y  W Y C IĄ Ć , 
W Y R A Ź N IE  W Y PE Ł N IĆ . N A L E P IĆ  ZN A C ZE K  5 GR. I R ZU C IĆ  DO N A JB L IŻSZE J SK R ZY N K I POCZT.

B erlin : W  czw artek pow rócił na 
sw oją  placów kę dyplom atyczną am ba­
sador R. P . w  Berlinie Lipski, k tóry  
przez dłuższy’  czas baw ił w  Polsce.

L ondyn : Prem . Cham berlain p rzy ­
ją ł w  czw artek  am basadora ang iel­
sk iego w  Rzym ie sir P ercy Lorraine, 
k tóry  przyby ł specjalnie do Londynu.

Bratysława: W  czw artek w yjechał 
do Rzymu nownm ianow any poseł rzą­
du słow ackiego przy W atykanie K a ­
rol Sidor.

PIELGRZYMKA 
POSŁÓW I SENATORÓW.

W kołach  parlam entarnych przew i­
d u ją  urządzenie p ielgrzym ki nr Jas­
ną Górę, w  której w zięłoby  udział o- 
kolo  100 posłów  i  senatrów. P iegrzym  
ka byłaby zorganizowana po zakoń­
czeniu obecnej sesji.

K O N F E R E N C JA  P R A S O W A
W  czw artek odbyła się pierwsza 

kon feren cja  prasow a w  prezydium  ra 
dy m inistrów , która  zapoczątkow ała 
now y sposób ingorm ow ania prasy o 
pracach rządu. Kom unikaty poszcze­
gólnych  m inisteriów podaw ane są 
przez biuro prasow e rady m inistrów  
po uprzednim  uzgodnieniu.

ZAMĆWIEK3E GAZETOWE

A B C
N O W I N Y  C O D Z I E N N E

A D M I N I S T R A C J A

Znaczek 

5 gr.

WARSZAWA 1
N O W Y  Ś W I A T  1 5

iiiłnd1— 6 ide?we polskiej młodzieży akademickiej iest
wszystkim bardzo wyraźnie
. ane- Akademicy polscy dą-
z3, do odsunięcia od wpły-

na życie polskie wszy-
ch obcych elementów.
r a rL 0?rze  ̂ ^  na ideałach

■ d wych i katolickich.
m o ż e nw  _t e 5 °  . s t a e p w i 5 k a  
przez Podważana tylko 
zalezne wroSip Polsce,
Śydost^a 7Cdet wszystkim od 
łanie, ^cnodzi więc py-

krocz’y Z h dT  dr° ga’ k l° rą

Aniom CAxząszczews&i

C z y  n o w a  b u r z a  n a d  A z j a !
Gląbci^ie potiiniże konfliktu o k o n c e s je

Inter6^y na Da(6^im Wschód*!©

oia ^ ^ ,3:uZlez do spełnie- 
na. i cb założeń jest błęd- 
że S S ?  . stwierdzili*
cclp j egi. C P Jn*e do realizacji 
d w ó e h  s i ł ^ a ^ k 0  " W D a d k o w ą  
ciwdział-: aziałającej * Prze' 
5lła PryB  ̂ T Ta 'młoór.i*. 

P^ctw rtział:
właśnie

rza> że m Y ^ ^ c a  stwa- 
atogąc 1“Zież polska nie 
swych eelp1"051. .dążyć do 
zbacza na ^  niejednokrotnie 

^ ą l a r c z i le S łu s z n e  t o r y .  
Rogiem PIZ3'pomnieć 

"res ZNP f ostatni kon- 
oiedawno 7°,jSarneo°> które

P r e m ie r a  o s k a r z o n e

Sobie

Przez 
°  ^ P f y w j
0st«tniÓ "nntJ0” 1 

,? P t§ p t a

rządu Polski 
oriistyczne, a 
jako morali-zator poJsty 

bucką, z  tT. dzież akade-K o n H resu
raźna tend*» 

n a  *y Polsce b” C'Ja

™  “ £ ? .< !» •  Z w ?

tego była 
wycliowa- 

Boga i poję- 
- . ideału ten dąży
dzie bv nie kvj >Wlc.czeństwa, 

rodowego, srb L ° P°jęcj’a na-
ljyłyby m . w rezultacie 
szkód iwe j C, Wszystkie
xp  żydowskie Ni ;’jUC wpły 
fekcie swoim* V- -stet-v w e_ 

'* -y ch o “ a ? , “ -', a l M  ! > » » -
•bega od tych - Za llie od­
t w a r z a załóżzen. W v-
aienormalna atmosfera
skil«  ideałom młnrt dr-j po1'  
c # ’stąw ja sie “ ł?_d« « * y  prze
we idee, o s ła b S j!^ f1Tąf do: 
■*«iodu. Dlateon i ^  jeduosc 
akadeniiek - b młodzież

^ r * fe s * k o d y  n n J a l -Z H jg c  t c
i#ww  metodl niex raz sl°* Przede . ,nie"łaściwe i
JCJ . H ^ n i e  w  m  • h zk o d z a c e  
P *  n i c  r ć n 1 u t ,-1ed n a k  po- 
P^eszkody ’ kto7  usutiu 
dradze, a‘ ten i s'Ve-! słusznej 

Jeśli bv , stawia.
poiaC€Ł ^ wychowanie 

G'P katolik.,,-po. linii trady- 
jesteśmy 1 . narodowej
Postępowania m’ ' droga dziezy byłabv Piskiej mło-
nastręczała żart Sf na ' nie
sei. Nie nałt n>c,i ‘ rudno- 
dzisiejązy ctn^’lę<' zdoła się 
p r z e z  n n i e s z k o d i ^ ” 11̂ ' -  a le  
wszystkich czy! tvch
i tac- ' o i a  ta rr k o w >  k t ó r e

t t y e S « d r o d 5 '  ' t 1'

S y tu a c ja  n a  D a le k im  W s c h o ­
d z ie  u le g ła  o s ta tn io  d a lszem u  za ­
o s trz e n iu . S to su n k i a n g ie ls k o .ja ­
p o ń s k ie , k tó r e  o d  d a w n a  k s z ta łto ­
w a ły  s ię  n ie p o m y ś ln ie  —  w e s z ły  
w  g r o ź n e  s ta d iu m . N a le ż y  n a d ­
m ie n ić , że  z ata rg  w  T ie n ts in ie ,  j a ­
k i w y n ik ł na  t le  o d m o w y  za rz ą d u  
k o n c e s j i  b r y t y js k ie j  w y d a n ia  w ła ­
d z om  ja p o ń s k im  4 -eh  C h iń cz y k ó w , 
p o d e jr z a n y c h  o .jsa b ó js tw o  d y r e k ­
to ra  B a n k u  C h ińskb?S Q , C z ą p g - 
S zu n  -  K a n g a , je s t  ty lk o  e p iz o d e m  
w  ła ń c u c h u  z a d ra ż n ie ń  p o m ię d z y  
obu  p a ń s tw a m i i s łu ż y  r a c z e j j a ­
k o  p r e te k s t  d la  rzą d u  w  T o k io .

S P R A W A  P A K T U
I s to tn ą  p r z y c z y n ą  z a o g n ie n ia  

s to s u n k ó w  p o m ię d z y  L o n d y n e m  a 
T o k io  je s t  s p ra w a  p a k tu  angiel­
sk o  -  s o w ie c k ie g o  i w c ią g n ię c ia  
Z .S .R .R . d o  w ie lk ie g o  sy s te m u  b ez  
p ie c z e ń s tw a . P o m im o  tr u d n o ś c i ,  
w y s u w a n y c h  p r z e z  rz ą d  s o w ie c k i, 
p a k t -w za jem n e j p o m o c y  p o m ię d z y  
A n g l ią  a Z . S. R . R . b ę d z ie  p r a w ­
d o p o d o b n ie  z a w a rty . J a k  tw ie r d z ą  
w  k o ła c h  lo n d y ń s k ic h , p a k t te n  b ę ­
d z ie  o g r a n ic z o n y  w y łą c z n ie  do 
s p ra w  e u r o p e js k ic h  i n ic  m a  za ­
w ie r a ć  k la u z u li  d o t y c z ą c e j D a le -  : 
k ie g o  W s c h o d u . M im o  w sz y s tk o  
fa k t  z a w a r c ia  u k ła d u  z W ie lk ą  
B r y ta n ią  w z m o c n i w w y s o k im  s lo -  
p n iu  p o z y c ję  S o w ie tó w  n a  D a le ­
k im  W s c h o d z ie  i u tru d n i a k c ję  j a ­
p o ń sk ą  w  C h in a ch .

Z e r w a n ie  u k ła d u  s o ju s z n ic z e g o  
p rze z  A n g lię , p o  m o r sk ie j k o n fe -

2 - »*YT W O R N Y C H  
NAPVYTWOnNIEI3ZA

P A S T A  D O  

O B U W I A

r e n c ji  w a s z y n g to ń s k ie j w  1921 r „  
d o k o n a n e  w  im ię  s o l id a r n o ś c i  
a n g lo  -  s a sk ie j, b y ło  w ie lk im  c i o ­
sem  dla p o lity k i ja p o ń s k ie j i z o ­
sta ło  o d c z u te  ja k o  z a d r a ś n ię c ie  
d u m y n a r o d o w e j p r z e z  s z e ro k ie  
s fe r y  s p o łe cz e ń s tw a  ja p o ń s k ie g o .

WYSTĄPIĘ WSE 
SM  LIFMJEY‘ A

Jest rzeczą znamienną, ie  rów-
n ie ż  w  A n g l i i  n ie k tó r e  k o la  p o ­
l ity c z n e , r e k r u tu ją c e  s ię  p r z e w a ż  
n ic  z e le m e n tó w  k o n s e r w a ty w n y c h  
u w a ż a ją  z e r w a n ie  p r z y m ie rz a  z 
J a p o n ią  za  b łą d . B y ły  a m b a s a d o r  
a n g ie ls k i w  T o k io , zn a n y  p o l i ty k  
k o n s e r w a ty w n y  s ir  F r a n c is  L in d ­
le y  w y g ło s i ł  p r z e d  k ilk u n a s tu  dn ia

m i m o w ę , w  k tó r e j o ś w ia d c z y ł, że  
u k ład  z S o w ie ta m i n ie  da  W ie lk ie j 
B r y ta n ii  ża d n y ch  k o r z y ś c i r e a l ­
n y ch , a n a ra z i n a  szw a n k  ży w o tn e  
in te re sy  a n g ie ls k ie  n a  D a le k im  
W s c h o d z ie  i u n ie m o ż liw i p o je d n a ­
n ie  z J a p o n ią  P o n ie w a ż  m o w a  ta  
z b ie g .a  s ię  z .w iz y t ą  p r e m ie r a  
C h a m b e r la in a  u b . a m b a sa d o ra , 
k tó r y  g o ś c i ł  s z e fa  rzą d u  w  sw e j 
p o s ia d ło ś c i  w ie js k ie j  p o d c z a s  
w eek .-en d u , w y s tą p ie n ie  s ir  F r a n ­
c is  L in d le y '- ’  w y w o ła ło  d u żą  w r z a ­
w ę  i s ta ło  s ię  p rz e d m io te m  in te r ­
p e la c j i  w  Izb ie . W  zw ią zk u  z tym  
s fe r y  m ia r o d a jn e  s tw ie r d z iły , że 
m o w a  b . a m b a s a d o ra  je s t  je d y n ie  
w y ra z e m  je g c  p r y w a t n y c h  p o g lą ­
d ó w , n n ie  w y k ła d n ik ie m  o p in ii

Braterstwo socjalista i żpami
frałksfroni ma usługach wdostwa

Nużenia, k t ó r e  niref./ się nie ziszczę

D W A  KKERUNKK
W  p o l i t y c e  ja p o ń s k ie j  z w a lc z a ­

ją  s ię  dw a k ie ru n k i, z k tó r y c h  j e ­
d e n  re p r ę z ą n to w a n y  p rzez  k o ła  
w o js k o w e  —  p r a g n ie  ś c is łe g o  
z w ią z a n ia  s ię  z m o c a r s tw a m i o s i 
R z y m  —  B e r lin  p r z e z  z a w a r c ie  
p r z y m ie r z a  w o js k o w e g o ,  n a to ­
m iast d r u g ie  k ie ru n e k , k tó r e g o  w y  
r a z ic ie le m  są  k o ła  a d m ir a l ic j i  o - 
ra z  s fe r  g o s p o d a r c z y c h  —  n ie  
c h c e  z a m y k a ć  d r o g i  do p o r o z u m ie  
n ia  s ię  z m o c a r s tw a m i d e m o k r a ­
ty cz n y m i p r z e d e  w s z y s tk im  z W . 
B r y ta n ią . T e n  d r u g i, u m ia rk o w a ­
n y  k ie ru n e k , p r z e w a ż y ł n iedaw -no 
sza lę . J a p o n ia  o d m ó w iła  p r z e ­
k s z ta łc e n ia  p a k tu  p r z e c iw k o  K o ­
m in te r n o w i na s o ju s z  w o js k o w y . 
Jest rz e c z ą  zn a m ie n n ą , ż c  o d m o w a  
ta  b y ła  m . in . m o t y w o w a n a  ty m . 
że  r z ą d  ja p o ń s k i n ie  z w a lcz a  u- 
s t r o jó w  d e m o k r a ty c z n y c h  i w y ­
s tę p u je  p r z e c iw k o  K c m in t e r p o w i 
ty lk o  d la te g o , że a g it a c ja  k o m u n i­
s ty c z n a , k ie r o w a n a  z z e w n ą trz  
dąży  do z m ia n y  is t n ie ją c e g o  u stro  
ju  p a ń s tw o w e g o  w  d r o d z e  g w a ł­
tu  i je s t  s p rz e cz n a  z o g ó ln ie  p r z y ­
ję ty m i za sa d a m i c y w il iz a c ji ,  P oza  
ty m  z n a c z n a  c z ę ś ć  p o li ty k ó w  j a ­
p o ń s k ic h  p a m ię ta  k o r z y ś c i ,  ja k ie  
d a ło  c e s a r s tw u  W s c h o d z ą c e g o  
S ło ń c a  p r z y m ie rz e , z a w a rte  z A n ­
g lią  w  1902 rok u , k tó r e  p o z w o li ło  
na w y g r a n ie  w o jn y  z R o s ją  ca r ­
ską  i b y ła  g łó w n y m  k a n o n e m  j a ­
p o ń s k ie j p o li ty k i  z a g r a iu ę z n e j.

(lu b ). D obiegający końca rok 
akademicki był na terenie lwow­
skich uczelni rokiem bardzo burz­
liwym Nie będziemy się wdawać 
w analizę wypadków na lwolskich 
uczelniach, gdyż czyniliśm y to nie 
jednokrotnie. Ostatnie wypadki na 
lwowskim terenie, a szczególnie 
śm ierć jednego ze studentów ży­
dów, dała prasie żydowskiej i 
przez żydów utrzymywanej pra­
sie fo łksfron tow ej podstawę do 
ohydnych napaści na Polską Mło­
dzież Akademicką.

Konserwatywny „C Z A S “  oma­
w iając lwowskie -wydarzenia, zwra 
ca uwagę na rzecz bardzo zna­
m ienną:

„...W niektórych szkołach akademie 
kich władze uczelniane miały dosta­
teczny autorytet, by zapewnie posłuch 
swoim zasądzeniem, potrafiły się zdo­
być na konsekwentne postępowar.ie i 
umiejętne stonowanie tych środków 
dyscyplinarnych, którymi dysponują,

Moment przemówienia min. Ko­
munikacji p łk . J , TJlrycha w  c z a ­
sie uroczystego obchodu X-lęz“i 
Polskich Lipii Lotniczych LOT“

w ihnycji było wręcz odwrotnie. I tu 
właśnie znajdujemy odpowiedź na p_|- 
lanic, dlaczego w pewnych środowi­
skach akademickich panował spekój, 
a w innych anarchia. Nie czujemy s:ę 
oczywiście powołani, by ped adresem 
władz akademickich lwowskich i.czel 
ni występować z jakimiś uwagami, 
wydaje nam się jednakowoż rzeczą 
niewątpliwą, że zdołały one swe za­
dania wychowawcze w stosunku do 
młodzieży spełnić znacznie gorzej, niż 
władze akademickie w innvch środo­
wiskach"...

J a k  w ia d o m o  w ś r ó d  p r o fe s o r ó w  
lw o w s k ie j u c z e ln i są  r ó w n ie ż  ta ­
cy , k tó r z y  p r a g n ę l ib y  s to s o w a ć  
w o b e c  m ło d z ie ż y  p o l i c y jn e  m e to d y  
w y c h o w a w c z e , k tó r z y  k o r z y s t a ją c  
z k a ż d e j n a d a r z a ją c e j s ię  o k a z ji  
n ie s łu s z n y m i z a rz u ta m i, p o w ię k ­
s z a ją  m ię d z y  so b ą  i m ło d z ie ż ą  
p r z e p a ś ć . N ic  w ię c  d z iw n e g o , i e  
ta k ie  m e to d y  w y c h o w a w c z e  n ie  
P r z y c z y n ia ją  s ię  d o  z a ła g o d z e n ia  

j s y tu a c ji ,  a r a c z e j  d o  j e j  z a o g n ie ­
n ia . T o  n ie  są  m e to d y  p e d a g o g ic z ­
ne.

S o c ja l is ty c z n y  , R O B O T N I K "  
od  k ilk u  ju ż  d n i g rz m i i g r o m i 
m ło d z ie ż  p o lsk ą , żąd a jąc, s to s o w a ­
n ia  w o b e c  m ło d z ie ż y  f iz y c z n e g o  
p r z y m u s u :

„... A teraz — co czynić? Pp. profe 
sorzy odwołują się do „niezwłoczengo 
zastosowania doraźnych P'ZYCŹ 
NYCH środków". To wszystko? Te za 
MAŁO, jak na ludzi nauki, przy rwy-

Niemieckie zapasy
R ze sz a  N ie m ie ck a  n a g r o m a d z iła  

w  o s ta tn ich  la ta ch  zr.a czn e  za p a sy  
zb óż . O f ic ja ln e  d a n e  p o d a ją , że  sa 

m e g o  ży ta  z n a jd u je  s ię  o b e c n ie  w  
N ie m c z e c h  o k o ło  5 m i l io n ó w  to n n . 
P s z e n ic y  z n ó w  p o n a d  3 m il io n y  
ton n . N a g r o m a d z o n e  za p a sy  zb ó ż  
w y n o s z ą  t r o c h ę  w ię c e j  o d  je d n o ­
r o c z n y c h  z b io r ó w  w  c a ły m  k ra ju .

czajiMiyeh przecie do pogłębiania me­
tod! Rozumiemy, że bez represji i kar 
w te- straszne* sytuacji obeise s?ę nie 
podobna. I trzeba było energiczniej 
działać OD POCZĄTKU. Pisaliśmy o

R o z u m ie m y , że  „ R o b o t n ik " ,  o r ­
ga n  p a r t i i  h a n ie b n ie  w y s łu g u ją ­
c e j s ię  ży d o m , c h c ia łb y  w id z ie ć  na  
w y ż s z y c h  u c z e ln ia c h  s o c ja l i s t y c z ­
n y  r a j ,  w  którymby k r ó lo w a li  p o ­
p le c z n ic y  i f in a n s iś c i  fo łs f r o n t u .  
Z a b ó js t w o  ż y d a  L a n d s b e r g a  d a ło  
„ R o b o t n ik o w i"  a tu t  d o  a ta k u  na 
m ło d z ie ż  p o ls k ą . O c z y w iś c ie ,  że 
i m y  te g o  z a b ó js tw a  n ie  p o c h w a ­
la m y , b o  n ie  p o c h w a la m y  Ż A D N E ­
GO tem u  p o d o b n e g o  c z y n u . P r z y ­
p o m n ijm y  s o b ie  je d n a k , ja k ie  s ta ­
n o w is k o  z a ją ł  s o c ja l is t y c z n y  o r ­
g a n  w  r. 1922, k ie d y  to  n a  u lic a c h  
W iln a  p a d ł z r ę k i ż y d o w s k ie j  syn  
p o ls k ie g o  ch ło p a , s tu d e n t U .S .B . 
ś. p. S ta n is ła w  W a c ła w s k i. W ó w ­
cz a s  „Robotnik" nie ż ą d a ł zasto­
sowania w o b e c  ż y d ó w  p rz y m u s u  
f i z y c z n e g o .

T a k , a le  w ó w c z a s  z a b ó jc a m i b y ­
li c i .  k tó r y c h  p o p le c z n ik ie m  je s t  
f o lk s f r o n t  i j e g o  n a c z e ln y  o r g a n .

C a łą  k a m p a n ię  p r z e c iw  m ło d z ie ­
ży  z r o z u m ie m y  d o k ła d n ie  i p o z n a ­
m y  r z e c z y w is te  je j  p r z y c z y n y , 
p r z e c z y ta w s z y  p o n iż e j  z a m ie s z cz o  
n e s ło w a , z a c z e r p n ię te  % in n e j 
f o łk s fr o n t ó w k i ,  lw o w s k ic h  „S Y ­
G N A ŁÓ W ":

naporowi germańskiej b*yły mo­
że się przeciwstawić tylko monolitowy 
blok wszystkich bez wyjątku obywa 
teli Rzeczypospolitej. WYŁĄCZYĆ Z 
TEGO BLOKU JAKĄKOLWIEK NA­
RODOWOŚĆ. zairies4»u|ącą nasze 
Ziemie, MÓGŁBY Ai-BO ZDRAJCA 
ALBO OBŁĄKANIEC-

(p o d k r e ś le n ia  n a s z e )
O to  se n s  fo łs f r o n t o w e j  k a m p a ­

ni i :  b r a te r s tw o  z ży d a m i to  w iz ja , 
d o  k tó r e j d ą ż y  f o lk s fr o n t .  W a rto  
to  d o b rz e  z a p a m ię ta ć .

s tr o n n ic tw a  r z ą d o w e g o . W  k a ż ­
dy m  ra z ie  s o ju s z  z S o w ie ta m i p o ­
s ia d a  d o ś ć  zn a cz n ą  i lo ś ć  p r z e c iw ­
n ik ów  w  k o ła c h  k o n s e r w a ty w ­
n y ch , a tak tyk a  s to s o w a n a  p o d ­
cza s  r o k o w a ń  p r z e z  M osk w ę, d o ­
s ta r c z y ła  ty m  cz y n n ik o m  w ie le  
a rg u m en tów 7.

N ie  n a le ż y  za p o m in a ć , że  W ie l ­
ka  B r y ta n ia  je s t  p o d  wTzgIędem  
g o s p o d a r c z y m i w  n a jw y ż s z y m  sto 
p n iu  za in te re s o w a n a  w  C h in a ch , 
K a p ita ły  a n g ie ls k ie , in w ertow a­
na j v  . je d n y m  ty lk o  S z a n g h a ju , są  
o c e n ia n e  na  k ilk a s e t  m ilion ów  
fu n t ó w  s z te r lin g ó w  R ó w n ie ż  w  
T ie n ts in ie  o b y w a te le  an g ie lscy  
p o s ia d a ją  r o z le g ła  in teresy . W  
ty ch  w a ru n k a ch  b lo k a d a  k o n c e s j i  
a n g ie ls k ie j w  T ie n ts in ie  przez J a ­
p o ń cz y k ó w  je s t  o s trz e ż e n ie m  dla 
rz ą d u  a n g ie ls k ie g o , iie J a p o n ia  
m o ż e  z a ją ć  s iłą  k on ces je  zagran i­
czne na  c a łe j  przestrzen i Chm , o -  
k u p o w a n e j p r z e z  w o js k a  ja p o ń ­
sk ie , a w ię c  i w  S zanghaju

W Y B U C H
k o n f l i k t u

W  L on dyn ie  krążą p og łosk i, że
p e w n e  s fe r y  ja p o ń s k ie  w id z ia ły b y  
ch ętn ym  o k iem  p rz y m ie rz e  a n g ie l ­
sko -  s o w ie c k ie , a n a w e t w y b flch  
k o n fl ik tu  z b r o jn e g o , w  k tu rym  
W ie lk a  B ry ta n ia , F r a n c ja  i So- 
w ię ty  z n a la z ły b y  s ię  p o  je d n e j , a 
J a p o n ia  p o  d r u g ie j s tro n ie  b a ry k a  
dy , aby  p r z e p r o w a d z ić  sw7e c e le  w  
C h in a ch . K o la  te tw ie r d z ą , że 
p r z e c ią g a n ie  s ię  w o jn y  w  C h in a ch  
—  je s t  sp ow m d ow a n e  d o s ta r c z a ­
n ie m  sp rz ę tu  w o je n n e g o  p rzez  
m o c a r s tw a  z a c h o d n ie  i S o w ie ty  
r z ą d o w i m a rsz a łk a  C za n g  -  K ai- 
C zek a . Z aa n ga żow  a n ie  s ię  ty ch  
p a ń stw  w  E u r o p ie  p r z e c ię ło b y  d o ­
p ły w  a m u n ic ji  d la  a rm ii c h iń ­
s k ie j i u m o ż liw iło b y  J a p o n ii  s z y b ­
k ie  z a k o ń c z e n ie  w -ojny ch iń s k ie j 
o ra z  w y p a r c ie  A n g l i i  i F r a n c ji  z 
C h in , o ile  n ie  d a ło b y  jeszcze  w ię ­
k s z y c h  k o r z y ś c i .  (Jak  np . o p a n o ­
w a n ie  I n d o c h in ) .

N ie  w c h o d z ą c  w  s łu s z n o ś ć  te j 
te z y  tr z e b a  s tw ie r d z ić , że p o s ia d a  
o n a  zw o le n n ik ó w 7 w  d o ś ć  w p ły w o ­
w y c h  s fe r a c h  ja p o ń s k ic h . W  T Y M  
S T A N I E  R Z E C Z Y  IN C Y D E N T  W  
T I E N T S I N I E  M O Ż E  S T A Ć  S IĘ  
P U N K T E M  W Y J Ś C IA  D L A  W Y ­
D A R Z E Ń  O  N IE O B L IC Z A L N Y M  
Z A S IĘ G U . W  L o n d y n ie  s y tu a c ja  
je s t  u w a ż a n a  za  p o w a ż n ą . K o ła  
r z ą d o w e  o m a w ia ją  spraw ę w p ro ­
w a d z e n ia  ś r o d k ó w  rep resy jn y ch  
ja k :  w p r o w a d z e n ia  karnej ta ry fy  
ce ln e j d la  to w a r ó w  ja p o ń s k ic h  i 
za k a zu  z a w ija n ia  sta*ków  ja p o ń ­
sk ich  d o  p o r tó w  a n g ie ls k ic h  i 
f r a n c u s k ic h  na D a le k im  W s c h o ­
d z ie . S p ra w a  ty ch  z a rz ą d z e ń  j e s l  
o b e c n ie  tem a tem  ro z m ó w  p o m ię ­
d zy  L o n d y n e m  a P a ry żem .

W O J N A  G O S P O D A R C Z A  P O ­
M IĘ D Z Y  A N G L I A  I F R A N C J Ą  A  
J A P O N I A  —  M O Ż E  B Y Ć  Z A R Z E ­
W IE M  N O M  E J  „ B U R Z Y  N A D  
A Z J Ą " .
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P r  ls k ii  a  I n f  la n ty
w  stosu nku d zie ło w y m

S i o w e  w y d a w n i c t w o  S n s t y t .  B a ł t y c k i e g o

V.

Kral mity i pogodny
i te rą  D  w  p ie r w s z e j le p s z e j e n c y -  

K to  ch ce  w ie d z ie ć  ile  D a m a  m a L ,
m ie sz k a ń có w , ja k ie  im ię  p r z y b r a ł  , , , . ,

, i J e ś li n a tom a st k to s  ch ce  p o z n a ćje j  k r o i, k tó r e  w  ty m  k ra ju  są , , A . , 'J  . . ,
. . . ’ . , . , , . ] ch a ra k te r  lu d n o śc i , k tó r a  w s r o d

n a jw ię k s z e  m iasta  i t. d. m o ż e  . ’ . ...
1 tro sk  d n ia  p o w s z e d n ie g o  p o tr a fi ław sz y s tk ie  te  r z e c z y  zn a le źć  p od  l i -1
I

liS K iS ii
z a c h o w a ć  p o g o d n e  u sp o s o b ie n ie

KTO NIE WPŁACA ZALEGŁYCH ŚWIADCZEŃ NA POMOC ZI­
MOWĄ — WYRZĄDZA KRZYWDĘ BIFDNYM DZIECIOM. —  
POMOC ZIMOWA ZAPEWNIA IM SŁOŃCE I POWIETRZE NA 
KOLONIACH I PÓŁKOLONIACH. W P Ł A Ć  Z A L E G Ł O Ś C I !

W Y S T A W A  O B R O N Y  P  R Z E C I W ^ O T l t f C Z E J  
W  P A R Y Ż U

Na wielkim placu przed Pałacem Inwalidów w Paryżu rozpoczęto 
prace nad przygotowaniem organizowanej Wystawy Obrony Prze

c iw lo t n ic z e j .
N a z d ję c iu  —  B u d o w a  s c h r o n ó w  i o k o p ó w , za  k tó r y m i zos ta n ą  

u s ta w io n e  b a te r ie  p r z e c iw lo t n ic z  e  w  c z a s ie  trw  an ia  w y s ta w y .

tem u  n ie w y s ta r c z ą  e n c y k lo p e d y c z  
n e  m ą d ro ś c i. J e d e n , d w a  d n i p o ­
b y t u  w  s to lic y  D anii. K o p e n h a d z e , 
p o w ie d z ą  p o d  ty m  w z g lę d e m  b y s ­
tre m u  o b s e r w a to r o w i w ię c e j  n iż  
s tro n ice  e n c y k lo p e d ii .

K o p e n h a g a  s łu szn ie  c ie szy  się 
w ś ró d  w y t r a w n y c h  p o d r ó ż n ik ó w  
o p in ią  u śm ie ch n ię te g o  m iasta  i 
m iasta  u p r z e jm e g o , P o g o d a  d u ­
ch a  i u p r z e jm o ś ć  c e c h u je  D u ń c z y ­
ka w  k a ż d e j s y tu a c ji  ż y c io w e j.

C zę sto  n a  u lica ch  K o p e n h a g i 
m ożn a  z a u w a ż y ć  ta k i o b r a z : O ż y ­
w io n ą  u licą  je d z ie  c h ło p ie c  o b ła -  
d a w o n y  p a cz k a m i. W  p e w n y m  m o  
m e n c ie  je z d n ią  p rz e ch o d z i z a m y ­
ś lo n y  s ta ru szek , r o w e rz y s ta , n ie -  
z a u w a ż y w s z y  p r z e ch o d n ia  m im o - 
w o li go  p o trą c ił . Z e s k a k u je  z r o ­
w e ru , w y p y tu je  o f ia r ę  w ła sn e j 
n ie o s tro ż n o ś c i c z y  się je j  c o  n ie  
sta ło ,
c z y m  p r z e p r o s iw s z y  g rz e cz n ie

N a p o c z ą tk u  c z e r w c a  u k a z a ło  
się  n o w e  w y d a w n ic iw o  In s ty tu tu  
B a łty c k ie g o  w  G d y n i p . t. „ P o l ­
ska  a In f la n ty " .

J es t to  p r a c a  z b io r o w a , o b e j ­
m u ją ca  p e w n ą  g ru p ę  r e fe r a tó w , 
w y g ło s z o n y c h  p r z e z  u c z o n y c h  p o l 
sk ich  n a  p ie r w s z y m  z je ź d z ie  H i­
s to r y k ó w  B a łty c k ic h  w  R y d z e  w  
r. 1937. P r z e d m o w ę  d o  p r a c y  na 
p isa ł p r o f. d r . S ta n is ła w  K u t r z e ­
ba, p r z e w o d n ic z ą c y  d e le g a c ji  

p o ls k ie j n a  k o n g re s  w  R y d z e . R e ­
fe r a ty  te  z a jm u ją  się okresem , 
h is to r y c z n y m  w  d r u g ie j o o ła w ie  
w . X V I  i na p o c z ą tk u  w . X V II , 
k ie d y  to  In fla n ty , k tó r y c h  ■ lo s y  
p rzez  k ilk a  w ie k ó w  z u p e łn ie  P o l ­
sk i n ie  o b c h o d z iły , ś c ią g a ją  n a  
s ie b ie  je j  u w a g ę , z a c z y n a ją  z a j­
m o w a ć  je d n o  z p ie r w s z y c h  m ie js c  
w  je j  z a in te re s o w a n ia c h .

T e n  in te r e s u ją c y  o k re s  w  d z ie ­
ja ch  w a lk i  o  s u p r e m a c ję  n a  B a ł ­
ty k u  je s t  m y ś lą  p r z e w o d n ią  w s z y ­
s tk ich  c z te re ch  r e fe r a tó w , w y p e ł ­
n ia ją c y c h  ra m y  o m a w ia n e g o  d z ie ­
ła z b io r o w e g o . W  r e fe r a c ie  w s tę p ­
n y m  m ó w i E d w a r d  K u n tz e  o  „ O r  
ga r .iza c ji In fla n t  w  cza sa ch  p o l ­
s k ic h " . P o  z d e f in io w a n iu  te r y to ­
riu m  i n a z w y  In fla n t  a u to r  k re ś li 
d z ie je  o r g a n iz a c ji  te j p r o w in c j i ,  a 
w ię c  o k re s  s u p r e m a c ji  L it w y , o r ­
g a n iz a c ję  za S te fa n a  B a to r e g o , 
k o n s ty tu c ję  1539 r. i o r d y n a c ję  r. 
1593.

N a s tę p n ie  K a z im ie r z  T y s z k o w -  
sk i z a n a liz u je  „ P o ls k ą  p o li ty k ę  
k o ś c ie ln ą  w  In fla n ta c h " .  O d  p o l i ­
ty k i to le r a n c y jn e j Z y g m u n ta  A u ­
gu sta  d o  k a to li c y z a c j i  In fla n t  za 
cz a s ó w  B a to r e g o  i Z y g m u n t a  III  
ś le d z im y  /w a h a n ia  te j p o l i ty k i , 
k tó r a  —  ja k  to  s tw ie rd z a  a u to r  w  
z a k o ń cz e n iu  —  p r z y n io s ła  r e z u l­
ta ty  u je m n e , p r z y c z y n ia ją c  się w  
z n a cz n e j m ie rz e  d o  u tra ty  In fla n t

O b a  k o ń c o w e  r e fe r a ty  L . K o -  
-e ze g o  i M  M a ło  w is ta , są p c  ś w ię ­
co n o  p a ra le li h is to r y c z n e j m ię d z y  
G d a ń sk iem  i R y g ą , p r z y cz y m  a u ­
to r z y  s ię g a ją  w s te c z  aż p o  w . X I I I  

tle  h is to r y c z -

c z y n ą  ta k ie g o  n a s ta w ie n ia  b y ły  
s w o b o d y , ja k im i o b a  m ia sta  c ie ­
s z y ły  się w  ra m a ch  R z p lite j .

D a w n e  I n fla n ty  s ta n o w iły  j e ­
d e n  z n a jw a ż n ie js z y c h  p u n k tó w  
o p a rc ia  d la  p o ls k ie j p o l i ty k i  b a ł ­

ty c k ie j,  tu  b o w ie m  w a ż y ły  s ię  l o ­
sy  m o c a r s t w o w e g o  s ta n co n o k a  
p a ń stw a  J a g ie llo n ó w .

W  d z ie le  o m a w ia n y m  z n a jd u ­
je m y  w ie le  m y ś li, k tó r e  n ie  s tra ­
c i ły  d z is ia j n a  s w e j a k tu a ln o śc i.

ncuoełSUmU
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przynoma oraczom wi e l e  wyg r any c h  co ienf naiiopsza reklama toi ftnut

R s A o f c n i a  w l a i K a  £ G d £ i m u j e
i n i c j a t y w ę  P o l s k i e g o  R a d i a

Przeglądając zagraniczne czasop i- taniem specja lnego pisma O jca Św ię- 
sma radiow e z praw dziw ą satysfakcją tego oraz przemówieniem  sław nego 
możem y niejednokrotnie stwierdzić, j lekarza w łosk iego R. Bastianelli, ktn- 
że pewne pom ysły od wielu lat stoso- i ry pełni_ funkcje prezesa Faszystow - 
wane już w  P olsce, gdzie indziej do- ■ skiego Syndykatu Lekarzy.
piero są eksperym entowane jako at­
rakcyjne now ości radiowe.

Podobnie ma się spraw a z audycja­
mi dla chorych, które ostatnio zap o­
czątkowała nie daw no radiofonia w ło ­
ska. R ozpoczęcie audycji dla chorych 
odbyło się bardzo uroczyście od czy -

W arto przypom nieć, że Polskie Ra­
dio nuoaje specjalne audycje dia ch o ­
rych już od roku 1931. O rozmiarach 
polskiej akcji „Kadio ch orym " -,wiad- 
czy najlepiej fakt, że w  latach 1936/37 
w związku z radiowym i rozm owam i z 
chorymi, w płynęło 14.000 listów oraz 
ok o ło  1Ó0 .00Ó zl. ofiar.

Z książek

cz y  n ie  tr z e b a  p o m o c y , p o  , .r. . ! a ż e b y  na  s z e ro k im
, , n y m  ty m  w y r a ź n ie j u w y p u k lić  

d n y m  s k o k ie m  je s t  na s iod eck u  i . , j  :
J r o lę  o b u  m iast, k tó r y c h  d z ie je

p ę d z i a e j .  ~ . w ią żą  s ię  ś c iś le  z d z ie ja m i B a łt y -
P ę d z i? !  T o  w ła ś c iw ie  za d u ż o  [JU p o s t a w ą  ta k ie j p a r a le li  są 

p o w ie d z ia n e . P o d  ty m  w z g lę d e m  p e w n e  s ty c z n e  w  r o z w o ju  G d a ń - 
najm a rn ie j szy  r o w e r z y s ta  w a r s z a -  s^ a j R y g i , s z cz e g ó ln ie  w  o k re s ie  
w s k i p r z e g o n i k a ż d e g o  k o p e n h a g -  pj-Z0ę[ 1466. L e c z  i p o  te j d a c ie  
c z y k a . r}o  te ż  p o ś p ie c h  n ie  je s t  tam  (p o k o ju  to r u ń s k ie g o )  z b ie ż n o ś c i 
c e c h ą  powszechną. j w id o c z n e , a c z k o lw ie k  R y g a  po

R o w e r z y s ta  d u ń sk i n ie  sp ieszy  zosta ła  je s z cz e  p r z e z  100 ła t p o d  
s ię  z b y tn io . W y je ż d ż a  z d o m u  n a  j w ła d z ą  Z a k o n u . Kupcy gdańscy i 
cza s , tak , b y  n a  cza s  p o z a ła tw ia ć  ryscy w  XVI wieku rozumieli ko- 
s w o je  s p r a w y , c z y  te ż  s ta n ą ć  w  rdeczność u trz y m a n ia  jedności po 
m ie js c u  p r a c y . S tą d  też w y p a d k i l i t y c z n e j z Polską. G łó w n ą  przy- 
p r z e je c lia n ia , c z y  n a w e t  p o t r ą c ę -  
n ia  kogoś przez ro z p ę d z o n e g o  ro­
w e r z y s tę  ja k ie  z d a r z a ją  s ię  p r a w ie  
co d z ie n n ie  w e  w sz y s tk ich  in n y c h  
m ia sta ch  na k o n ty n e n c ie  e u r o p e j ­
sk im  są w  D a n ii p r a w ie  n iezn a n e , 
m im o , że  D a n ia  m a  p r o c e n to w o  
n a jw ię c e j  r o w e r z y s tó w .

2 Dt MU ZNANY a SKUTłCZNO&O
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Wofimita itteśś oolska
ZYGMUNT ANRZEJOW3KI, MJR. 

DYPL. — WOJENN/ PIEŚŃ POL­
SKA.

Tom ] — Pieśni rycerskie, żołnier 
skić i ludowo - żołnierskie . okresu 
Rzplitej dawnej {wiek XII—  XVII).

Tor" II —  Pieśni żołnierskie i ludo­
wo - żołnierskie Polski walczącej o 
wolność (wiek .\V1JI —  XIX).

Tom III — Pieśni żołnierskie, ludo­
wo - żołnierskie i ludowe, śpiewane 
przez wojsko Rzpfltej odrodzonej (od 
wymarszu I Kadrowej do r. 1933).

Warsza wa, 1939, Główna Księgarnia 
Wojskowa. Cena za 3 tomy zl. 6.

K s ią ż k a  p o w y ż s z a  je s t  na n a ­
szym  ry n k u  w y d a w n ic z y m  p r a w ­
d z iw ie  n ie c o d z ie n n y m  z ja w isk ie m .

C e le m  je j  je s t  n a w ią z a n ie  d o  na 
s z y ch  ta k  ś w ie tn y c h  tr a d y c y j r y ­
c e r s k ic h , c o  w  e p o c e  m o b i l iz a c ji  
w s z y s tk ic h  sił n a r o d u  c z y n i  Ją 
n a d e r  a k tu a ln ą ,

N a w e t  n a js ta r s z e  p ie ś n i są  w  
n ie j ży w e , w sk u tek  c z e g o  m o g ą  
b y ć  śp ie w a n e  dziś, k rz e p ią c  d u ­
ch a  r y c e r s k ie g o  w  n a js z e r s z y c h  
w a r s tw a c h  s p o łe c z e ń s tw a . T o  też  
s łu s z n ie  z o s ta ła  za d e d y k o w a n a  
P ie rw sz e m u  M a rs z a łk o w i P o ls k i  

, ja k o  w s k r z e s ic ie lo w i te g o  d u ch a  
i w  n asze j g e n e r a c ji .

i K s ią żk a  s ta n o w i o w o c  k ilk u na  
j s to le tn ie j p r a c y  a u to ra , z a m iło w a  

n e g o  z b ie ra cz a  i s z p e ra cz a , d z ięk i 
czem u  z n a jd u je m y  w  n ie j s z e r e g  
n a jz u p e łn ie j z a p o m n ia n y ch  ju ż  
.b ia ły c h  k r u k ó w " . K o m e n ta rz e  h i­
s to r y c z n e  i l i t e r a c k ie  o ra z  c z ę ś ć  
m u z y cz n a  z o s ta ły  o p r a c o w a n e  w  
p o r o z u m ie n iu  z n a jw a ż n ie js z y m i 
zn a w ca m i ty ch  d z ie d z in .

C z e r w o n e  maki
s y m b o l  p o ś w i ę c e n i a  ż o ł n i e r s k i e g o

Jednym  z następstw w izyty k ró ­
lew skiej w W aszyngtonie, która stała 
się dla przeciętnego A m erykanina 
najw ażniejszym  w ydarzeniem  dnia 
by ła  nag ła  zw yżka cen na płótno do 
f la g  i na kw iaty.
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D ZIEW C ZYN A ,
S A M O C H Ó D  \ P I E S

P OWI E Ś Ć

Przekład *atoryzowany Eugenio*** Bałuckiego

Am erykanin Praycott proiC nu je  jara ł. Gregory n -,1- 
żeństwo. Janet, sądząc, że Praycottowi zalezy ty -ko na 
je j  posagu, wręcza mu klucz od sejfu.

Dziewczyna zaczęła w yjm ow ać zaw artość to­
rebki, pokrytą m iejscam i lepką pom adką, która 
się rozpuściła w gorącu. W szystko ocalało — na­
wet ostatni list doktora Gregory, co Jan et ucie­
szyło niezmiernie. K artka tylko pożółkła nieco 
i gdzie niegdzie m iała tłuste czerwone plam y.

W ieczorem  zjaw ił się kapitan żandarm erii. 
O św iadczył z zabaw ną, lecz bardzo tajemniczą 
miną, że dziś w nocy będzie jak  najdokładniej 
przeszukana cała okolica, nie w yłączając parku 
i przyległego lasu. Prosił, by do rana nikt nie w y­
chodził z zamku.

— W obec tego ogłaszam  dla wszystkich areszt 
dom owy! — obw ieścił Marcin Anderson. — Janet 
będzie spała w pokoju ciotki Betsy. T ark a  też. 
D obranocl

XXV

W iększość ulic City już dawno opustoszała, 
w olbrzym ich budynkach, m ieszczących przedsię­
biorstw a rożnego rodzaju i biura, tylko gdzie nie­
gdzie paliło  się św iatło. Dość skąpo oświetlonym  
chodnikiem  przem ykał się z rzadka pojedynczy 
przechodzień — w jednym  w ypadku na trzy był 
to policjant, spraw ujący obchód Jego twarde po­
wolne kroki dźwięczały ostro w nocnej ciszy.

Około godziny drugiej po północy zza rogu w y­
szedł na uticę Cheapside, w ysoki mężczyzna i na 
chwilę zatrzym ał się niezdecydowanie. Przestra­
szył się i drgnął, gdy z drugiej strony ulicy rozległ 
się z m roku głęboki głos:

— Czy pan czego szuka?
Mężczyzna przy jrza ł się, rozpoznał w m ów ią­

cym policjanta.
— N ie! — roześm iał się. — A w łaściw ie tak! 

Gdzie tu mogę znaleźć taksów kę?
Polic jant zaczął tłum aczyć obszernie, spoglą­

dając uważnie na przechodnia: był to mężczyzna 
bardzo w ysokiego wzrostu,- dobrze ubrany, 
w m iękkim  filcow ym  kapeluszu, nasuniętym  na 
czoło tak nisko, że trudno było rozróżnić rysy 
tw arzy; dłonie trzym ał w kieszeniach lekkiego 
czarnego płaszcza.

Robiąc te obserw acje, policjant c iągn ął:
— ...a jeśli pan nic znajdzie przy w iadukcie, 

to trzeba będzie pó jść dalej, na przykład  w k ie ­
runku B lackfriar-B rid ge ..,

W tym m omencie od strony wybrzeża nadje­
chała taksów ka.

— O. ju ż jest! — zaw ołał mężczyzna. — Dzię­
k u ję !

W siadł pośpiesznie.
— O tej porze tu praw ie nie ma ruchu... — 

zdążył jeszcze powiedzieć policjant.
Nudziło mu się, więc pogaw ędziłby chętnie Po­

patrzył za taksów ką: znikła wkrótce za zakrętem , 
pom knęła prawdopodobnie w  kierunku katedry 
św. Paw ła

Spo jrzał na zegarek i udał się w dalszy ob­
chód. N a rusztowaniach, otaczających dom parte­
row y, który był w przebudowie, p a liła  się spokoj­
nie czerwona latarnia.

Polic jant przeszedł na drugą stronę ulicy, do­
tarł nie śpiesząc się do zaułka, skąd przed k ilko­
ma m inutam i w yłonił się spóźniony przechodzień 
i popatrzył na narożną kam ienicę. Cztery okna 
dolnego piętra były zakratow ane: dw a w ychodzi­
ły na ulicę Cheapside, drugie dwa na zaułek. Po­
licjant skręcił i pow ędrow ał wzdłuż bocznej fa ­
sady domu. W  w ąskiej uliczce, wśród wysokich 
ciemnych m urów równom ierne kroki brzm iały 
szczególnie głośno.

Nagle rozległ się w yraźnie inny hałas —  coś 
zgrzytnęło ostro pod ciężkim i stopami. Kroki uci­
chły. Policjant zatrzym ał sie, po krótkim  nam yśle 
pochylił się i dostrzegł na chodniku odłam ki 
szkła

— No, no... —  pow iedział przeciągle.
(D. c. n.).

Jak w iadom o, sala recepcyjna
dw orca w  W aszyngtonie przybrana
była ca la  kwiatami. Zużyto V tym 
celu około 50.000 ciętych  kwiatów  
Dla dekoracji balkonów  na trasie
przejazdu zużyto drugie tyle.

Szczególnym  pop ytem  cieszy ły  się 
t. zw. maki flandryjskie, których ży­
w a czerwień stała się od czarów  w ie l­
kiej w o jn y  sym bolem  poświęcenia 
żłnierza angielskiego na froncie flan- 
dryjskim .

W  dniu przyjazdu  króla  Jerzego 
V i  do W aszyngtonu wieki obyw ateli, 
zw laszcsa byłych  uczestników  w iel­
kiej w ojny m iało w  kla/pie czerw one 
flandryjskie makL

Podniebna libacja
c a  5 0  m e t r o w y m  m a s z c i e

P olicjan t, pełniący służbę patrolo­
wą w Highgate pod Norfolkiem zau
w ażył tia szczycie 50 metrowego nu- 
azfcu, k tórym  znajdowała się plat­
form a. zbudowana specjalnie dla za­
instalow ania urządzeń telewizyjnych 
jegom ościa , który ro zsiadłszy się 
mniej lub w ięcej w ygodnie  z a b ie g ł  
się do urządzenia sobie na te  wyso­
kości libacji. Zwolennik niecodzien­
nych em ocji w ydoby ł z kieszeni butel­
kę w hisky, szklaneczkę, zaLniiu i za­
czą ł w  najlepsze zajadać. Folicjant na 
próżno usiłowa! przerw ać mu tę po­
wietrzną ucztę, naw oływanem  m Ao 
opuszczenia „podniebnych”  strsf.

—  Zejdź pan —  jest pan areszto­
w any —  zaw ołał w reszcie gratwmr 
policjant.

—  A , aresztow any. —  No te choaz 
pan na górę, aresztuj mnie pan.

Chcąc, nie chcąc polic jan t musiał 
w spiąć się na 50-m etrow y  m aszt i 
ściągnąć w esołego bibosza na ztemóę.

Sędzia zaaplikow ał zwolennikowi 
. -nodniebnych uczt”  3 dni aresztu za 
niezastosowanie się do wezwania wła­
dzy.
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Żydzi z Niemiec wykupu]*
kamienice we Lwowie

p i-zy by
k tó r y m

W  os ta tn ich  cza sa ch  d a je  sie 
•zauw ażyć w e  L w o w ie  o ż y w io n y  
ru ch  w  tr a n s a k c ji  sp rz e d a ży  ka  
m ie n ie  W  p r z e c ią g u  k ilk u  dn i 
k o ło  l o  k a m ie n ic  p rze sz ło  z ra k  
p o lsk ich  dn ż y d o w s k ic h . N a b y w ­
cy  re k r u tu ją  s ję z ż y d ó w  

Ht-eh os ta tn io  z N iem iec  
Udało się p rze m y ci/. 
tąd k a p ita ły . b a c z n e  stam

R u c h liw i . ,w y Ena,m u;  S nan^y z o r g a n i-
P ośród  re fie k ta n  Lów 

» * < • > *
k a m ie n ice  -  " - Z 5aU in i " o w e
szvrh  - P ^ o n j f  w
^ iyph  ośrod k a ch  

n ak łon i
do  s n r ^ J r  " ‘ - o c i e l i  p o ls k ic h

ztowali
g ru p ę

z
obse

r u c h l iw -  
rniasta, i stara  

lc w ła śc ic ie li

K ie d v  w f ■ ®W01ch k a m ie n ic  
m n ie jsz e j " J c  m e  c k a z u j e n a i 
w ó w cz a s ' s p ™ S * v d °  s p rz e d a ży .
sP °=ób  z a c h ę c a ją : W

n ^Thce°- Cenę ' damy

m  w ła - i -y n a g a b y w a n ie m  ż y d

k ó w  w sk a z a ł im  d r z w i, r g d y  to  
n ie  p o m o g ło  c h w y c i ł  za  k o łn ie rz  
i Po c h w ili  n ie fo r tu n n i r c f le k ta n
ci zn a leź li s ię  n a  s ch o d a ch .

S z ereg  k a m ie n ic  p r z e s z ło  ju z  w  
g y d o w sk ie  r ę c e  d la te g o  zw ią z e k  
p o ls k ic h  w ła ś c ic ie li  k a m ie n ic  w i ­
n ien  z a ło ż y ć  „ c z a r n ą  k s ię g ę 11 i 
s p r z e d a w c z y k ó w  p u b lic z n ie  p ię t­
n o w a ć .

Katastrofa
p o d  K a t a n i ą

BERLIN, 15. 6 W p o b liż u  Ko­
lonii wydarzyła się katastrofa, 
k tó r a  p o c ią g n ę ła  za s o b ą  4 ofiary 
w lu d z ia ch . Traktor, n a ła d o w a n y  
c ię ż k im i p n ia m i d r z e w , w p o b l i ­
żu g ó r y  H e ilig h a u s e r , p r z e w r ó c ił  
s ię  i sp a d ł d o  ro w u . P n ie  d r z e w  
p r z y d u s iły  4 o s o b y , z k tó r y c h  2 
p o n io s ły  ś m ie r ć  na  m ie js cu , a d w ie  
z m a r ły  p o  p r z e w ie z ie n iu  d o  s z p i­
tala

ABC aportowe

Pielgrzymka ^arniko*
Śląska, m ło d z ie ż  

g ło s iła  na d z ie ń  29 bm . w ie lk ą  
p ie lg r z y m k ę  d o  P ie k a r  Ś lą sk ich .

do Piekar Śląskich
a k a d em ick a  o - g d z ie  z ło ż y  h o łd  M a tc e  B o s k ie j 

P ie k a r s k ie j .  N a  p ie lg rz y m k ę  tę 
w y b ie r a  s ię  r ó w n ie ż  s ta rs z a  g e n e ­
r a c ja  in t e l ig e n c j i  ś lą s k ie j.

Za rok
Staruszkowie z

IS l^ g B ip is d a
M. K. 01. obradowali...

B u r z e  e z a i e j ^
w MałPiJofsce Wschodniej

Z c  w s z y s tk ic h  s tro n  M a ło p o lsk i 
n a d c h o d z ą  w ia d o m o ś c i  o b u r z a ch  
i u le w a c h . N a  sk u tek  d łu g o t r w a ­
ły c h  d e s z c z ó w  w y la ła  rzek a  O p ó r  
z a le w a ją c  p o la  w  o k o l ic y  S ła w ­
ska. N a  z n a c z n y c h  p r z e s tr z e n ia c h  
z a s ie w y  i p lo n y  z o s ta ły  z n is z c z o -  

o p o e z y ń . [ n e . P o w o d z ie  z a n o to w a n o  ró w n ie ż  
m a n n y  W ło  w  p o w ie c ie  ta rc z y ń sk im  i s l r y j -  

P o ż a i, k tó r y  o-1  sk im , g d z ie  p o z io m  rzek i S try j

30 zaęrćd spłonęło
wały sięgają lag OOP zi.

We w s i W is tk a  p o w , 
sk ie g c  w  z a g r o d z ie  M a
d a r c zyk  * y b u fh }

bJ3ł c z ę ś ć  w s i. M im n  ’ i aAim ’ g
u k c ji ra tu n k o w e j ®nei'£< cznp j | p r z e k r o c z y ł 3 m e try  p o n a d  sta n

p rze -

szcz ę tn ie  CO
, SpłO !'G 0 dQ_

dół liZ ,  " a o m o w - o b ó r  i s to .
Memr w y * 8SZA o k o ło  si?cy złotych 100 ty -

n o rm a ln y . Z n is z c z o n e  są l ic z n e  
m osty  i d r o g i o ra z  w a rz y w a  i p lor 
n y  w a r to ś c i  ok o ło  100 ty s . z ło ­
ty c h .

Dziś j&szcze
nabądź los do pierwszej klasy
czterdziestej piątej Loterii
Klasowej, b o  c i ą g n i e n i e  r o z p o ­

c z y n a  s ;  ę  w  n a d c h o d z ą c y  W t o r e k

R  A  O  I Ó

S iln a  b u rza  z p io r u n a m i 
sz ła  n ad  B o ry s ła w ie m . P io r u n  w  
je d n y m  z d o m ó w  p r z e b ił  p ie r w s z e  I }yN a jb liższe  'igrzyska zimowe, 
p ię tro , p a r te r  i p r z e s z e d ł o b o k  u- Mr,r,f7
z ie m ie n ia  a p a ra tu  r a d io w e g o . Na 
szcz ę śc ie  n ik t n ie  p o n ió s ł  s z w a n ­
ku.

33 sesja M iędzynarodow ego Komi- 
(etu Olimpijskiego została zakończo­
na.

Sala St. James Pałace iw Londynie 
oglądąlą delęgątów  3 i państw, bio­
rących udział w  Olimpiadzie. P rzyby­
łych powitał ks. G loucester, a obra­
dom przew odniczył prezydent- M K 
Ol. hr. Bailiet -  Lat aur. Ciekawym  
iaktem było, iż obradujący nad spra­
wami, bądź co bądź związanymi z 
młodzieżą, nieomal w szyscy przekro­
czyli już szósty krzyżyk sw ego życia. 
Najm łodszymi na obradacn  byli dele­
gat Polski p. Matuszewski i deiegat 
Anglii lord Brughley.

Najważniejszym punktem obrad Py- 
! la sprawa przyznania organizacji 
Olimiady w r. 1944. 34 ciosam i, prze­
ciw  20 organizację igrzysk przyznano 
Londynow i, zim owe zaś pow ierzono 
W łochom  (Cortina d A m p e z z o ).

O becne .grzyska zim owe będą w zbo 
mącone pokazami narciarskimi _ —sla­
lomu i skoków. Pokazy te nie byłyby 
jednak traktowane jako konkurencie i 
nie byłyby objęte żadną punktacją 

D .uga nie mniej ważną sprawą by- 
zim owe. które 

miały eię odbyć w  St. Moritz, lecz któ 
rych Szw ajcaria się zrzekła. Po dłu­
gich dysputach igrzyska zim ow e przy­
znano Niemcom, w vchodząe z założe­
nia, iż sąsiedzi nasi będą najmniej na­

rażeni na koszta, gdyż wszelkie 
urządzenia, związane z Olimpiadą zi­
m ową znajdują się w Garmisch jesz­
cze z igrzysk odbytych  w 1936 r. Jest 
to pierwszy wypadek, aby dw a razy 
z kniei przyznawano temu samemu 
państwu.

W  toku obrad wyłoniły się jeszcze 
sprawy związane z olimpiadą letnią 
w Helsinkach. W edług żądań Finów

D eleg a ci p r z y b y li d o  Helsinek 
stw ierd zić  m og li, iż rozb u d ow a  sta­
d ion u  posunęła  się tak da lece , ż® 
m ożn a  ju ż  ob licz y ć  d ok ład n ie  ilość 
m ie jsc  na trybunach . T ry b u n y  sta­
d ion u  będą m o g ły  pom ieścić  61.436 
w id zów , w  tym  47.163 siedzących . 
Z  m ie jsc  s iedzących  będą  m usieli 
F in ow ie  zarezerw ow ać 10 proc. dla 

dzienn ikarzy  iprogram igrzysk został ograniczony j g ' j c i . d on orow y ch , 
przez wyelim inowanie gimnastyki, ko- i sędziów , 
szyków ki, hokeju na trawie i piłki 
ręcznej. Dziennikarze dowiedzieli się od

fińskiego Komitetu Olimpijskiego, 
że Finowie zorganizują gigantyczna 
sztafetę, która przewiezie pochod­
nię z p łom ien iem  z O lim pii do H e l­
sinek. D roga  ta będzie  w iod ła  przez 
Jug osław ię  i N iem cy .

Chcąc pom ścić o jca
zabił niewinnego człowieka

*  ,
Jedn ą  z u ch w a ł M. K . Ol. b y ło  

przyzn an ie  S z w e c ji pucharu  o lr n -  
p ijsk iego , oraz d y p lom u  L en i R ie- 
fenstah i za p ięk n y  film  z O lim p ia ­
d y  r. 1936.

M . K . O l. p r z y ją ł rów n ież  p ro tek - ! , *
lorą t nad b u d ow ą  A k a d em ii, k tóra  ' Rp zap ad łe j u ch w ale  M. K . OL i 
p ow stan ie  w  O lim pii, a je j  u ro czy - przyzn aniu  igrzysk  z im o w y ch  N iem  
ste o tw a rc ie  nastąpi w  1940 r. | com , u tw orzon y  został natychm iast

Z a m y k a ją c  o b ra d y  hr. B a ilie t- i K om itet O rg a n iza cy jn y  p ią te j zifno- 
L a tou r p o d k reś lił że u ch w a ły  zapa- J JA' ei oh m p ia d y  w  G arm isch  - P arten - 
d łe na K on g res ie  są w o ln e  od  w szel I y jrehen , na czele  k tóreg o  stanął v o n  
k ich  w p ły w ó w  p o lity czn y ch .

Po zak oń czen iu  ob ra d  lo n d y ń ­
sk ich  M. K . Ol, u da ł się z w izy ta ­
c ją  d o  H elsinek, a b y  na m ie jscu  z o ­
b a czy ć p os tęp y  w  p rzygotow an ia ch  
d o  igrzysk  rok u  przyszłego

W  w izy ta c ji tej b ierze  udzia" d e ­
lega t p o lsk i gon, dr. S tanisław  R ou p  i iż N iem cy  się stara ją  ten term in  u -

Halt, c sekretarzem  m ian ow a n o  dr. 
I K a ro l D iem a.

* * *
N iem cy  in form u ją , żc o lim piada  

zim ow a odbęd zie  się w  dniach  od 3 
do 11 lu tego  1940 r. Igrzysk a  z im o­
w e w  St. M oritz m ia ły  się o d b y ć  w  
tym  sam ym  term in ie, -widać w ięc ,

pert, trzym ać. T  M.

(.ik.h.. P rze d  sądem  o k r ę g o w y m  
w  Z a m o ś c iu  to c z y ła  s ię  sp ra w a  o 
z a b ó js tw o .

W  m a ju  b . r , w  Z a m o ś c iu  w y ­
b u c h ła  b ó jk a  m ię d z y  kiljtorna s ta r  
s z y m i m ę ż cz y z n a m i, w  c z a s ie  k tó ­
r e j z o s ta ł d o tk liw ie  p o b ity  6 0 -le t- 
n i S z y m on  N ie m cz y k . G d y  syn  p o ­
b ite g o , 2 0 -le tn i T a d e u s z  N ie m ­
czy k , z za w od u  1'zeźn ik , d o w ie d z ia ł 
s ię , że  o jc i e c  z o s ta ł r z e k o m o  za b i- 
b y  w  b ó jc e ,  w z ią ł  n ó ż  i w y b ie g ł  na 
u licę , c h c ą c  p o m ś c ić  o jc a .  Pn d r o ­
dze k ło ś  p o in fo r m o w a ł  g o , że  o j ­
ca  je g o  z a b ił W a c ła w  C h u d zik .

N ie m cz y k  w te d y  o d sz u k a ł C h u ­
d z ik a  i b e z  s ło w a  z a d a ł mu śmier*

teiny cios w szyję. W  dochodzeniu 
N :emcsyk oświadczy}, że chciał po 
m ścić śm ierć pjęa. Dalsze docho­
dzenie ustaliło jednak, że Chudzik 
w ogóle nie brał udziału w tamtej 
bójce. Poniósł on zatem śmierć 
niewinnie. O jciec zaś Niemczyka 
po kilkudniowej kuracji pow rócił 
do zdrowia.

Obecnie sąd okręgowy w Zamo­
ściu, skazał Tadeusza Niemczyka 
"ną 4 lata więzienia. W motywach 
wyroku sąd podał, iż na łagodny 
wymiar kary złożyły się : stan psy­
chiczny oskarżonego, młody wiek 
i nienaganna przeszłość.

7.;2S -  w *

-OHOTA. 15. 6.
•«L.Kie<Jy r a n n e  w s ta ła  z o r z e '1. 

D Ł e n r  6-50 M u z y k a  (p ły t y ) .
T y k  o r i  H ■ (.Jo K o n c e r t  p o r a n n y  w  
“ k 6 ł - « J 0  p  II  F.Ol) A u d y c ja  d la
n»SClj3< : Śpiew- - 8 ,(płyt>> 811 „1'yniec 

*  — _ - a *1.00 „Dożynki szkol-e 1 ^Pjfwa" 1<-P?vtyb  815 -/tyniec 
-y . Uaa vwLkrinaniU zespołów młodzie-

„K raków  -da^yna tto lica  P o l ( A u d y ­
cja słowno - muzyczna).. 90.50 G-łopy pręr
sy. .

KR. FAL. A.
0.05 Kapela Ludowa Dzierżanowskiego, 

j 0,45 Dziennik. 1,00 Koncert chopinowski 
• z dziedzińca Zamku Królewskiego na 

ja łon  j Wawelu. 1,30 ..Kraków dawna stolica Pol
w iS  ń r i l  Audy cJa południowa. 1 ski*’ — audycja słowno - muzyczna. 2,15
POdu? * °Prac. in fa n tk i“  — wg. O. i Zespół harmonistów 1
j P*f*liroy ~

1Ł 45 SnnrU , L’r lt  Rozgł. Wilen- *°e4dat.ka i -  on Dzie^nik,

Uwaga — filateliści

■lJ5^ f n UaidyCja <ilf p o b o r o w y c n .

K o c z y ń c k io g o .  

N IE D Z IE L AR o z g ł .

eoWą-“ as ^  *^pa ]na .'JlU6 20^ e tń a ^ s t r E ó 5 ' 7'°° Pleśń Serdeczna Matko! 7.05 A u-
ł 1  J-aio ^ c )  lb45 Mne dycja wsi' 800 Dziennik. 8.15 Kon-

<ir- Eza£r't  I 7n ~  pogadanka wygł prof cert, W W  ork iestry  wojskowej pod
AUdycia po^  M to T M  t^e c z n a  18 00 , r iy r/ k P1' Sadowskiego. 0.00 Transmisją
Przyspospbjek^J ona Prlc- ą n le w » n  ''abożeńslwa z kościoła larnego w Byd-

goszczy. 10.30 Muzyka (p ły ty ).
11.57 Hejnał. 12,03 Poranek muzyczny ' 

Symfonicznej O rkiestry Zw. Zawodo- , 
wego Muzyków Chrześcijan w  Łodzi. I 
Dyr. Straszyński. 13,00 W yją tk i z Pism 
J. Piłsudskiego. 13,05 Przegląd czaso- j 
pism. l4.*Jl „Czytamy Mickiewicza** ( I I I  j 
audycja). 15.00 Audycja dla wsi. 16,30

eert £  “ '-J' K o le jo w e g o
wiek n f l ^ w y  ?hwoweEO- 1825 Ko11 nteha.„ • Is.OO ,.vViricenty, czło-

W związku z prtHsiystościami 20 
lec i a Polskiej Komunikacji Lotni­
czej. w d.iiu 17 b- m. urząd poczto­
w y  Warszawa 2 będzie stemplowa! 
tafcim datownikiem wszystkie prze­

sy łk i listow e , 
p rzew iezien ia  w  
tą ip ' P o lsk ich  
L O T .

p r7Pznaoz*nr do 
tvjw d n i«  53j»joio- 
L in ii L o tn iczy ch

, , . 1 9 1 9  —  
!^ X X -| .E C !G P C L S iU S j; 

K O M U N I K A C J I  
L O T N I C Z E J

stiwal

powieść mówio- 
 ̂ J. Kortu 

“ olaków za granicą. 
20-25 Audycja dla

K o r n a c k ie g o

„ n l i ,  t .  A l 
l-a Ź"=J??ZyC:̂ y  T - ńp<Jrt- 21.00 IV  jfidl 
S m  v  .  J . va n sm is i a  Z D z ie d z in -
Ł b T - r“ k62  W S f e  b  w a'veiu-
ss EżEr T  l ie ion  ^ t l ° P ° l ia m u z y k i  
^ U Cz- II  ł?„ yczny prof. Ket-
P ? i e t P 'k  2-i^Wk;1' icgonnertU 7 Dziedzińca n .icnn  k. ąaąo - , . |Bo| Ha Wawolu. E3.25

j p j y t y )

16.20 R e c ita l  s i , - .  
la c z a  y P co iv y

16.45 M Ue w irt.- 
Szafer, lanl soscie -  prof.

19.00 „C łiaraL -tf r v „ .  
w ie k  niebezpiep^  .Wi, 
wioną. c*ny“ _

20.00 „ P o le s ie
21.00 F e s t iw a l

* y c z n V na W a w e lu
22.05 .Kraków b y , 

p o l s k ie j" .  ^ c t r o p o j ja
22.25 F e s t iw a , m u 

(C z . I I ) .  Zy

K r o n i k a  ł ó d z k a

Wycieczka sami3iłi®t?s®a »a i\ lm
Pol. Tcuring Klubu

W  p orozu m ien iu  z litew sk im  A u ­
tom ob il K lu bem , P olsk i T ou rin g  
T ou rin g  K lu b  o rga n izu je  5 c io  d n io ­
w ą  w y c ie cz k ę  na L itw ę  w  dn iach  
od  15 lip ca  d o  18 lipca.

P u n k t zb orn y  w y c ie cz k i sa m och o­
d ow e j w  dn iu  14 lip ca  w  A u gu sto ­
w ie. przed  h ote lem  L ig i P op ieran .a  
T u rystyk i, od ja zd  autocaru  w  dniu  
14 lip ca  w  godz. p op o łu d n iow y ch  
z p rzed  s iedziby  P ol. T ou rin g  K lu ­
bu  w  W arszaw ie, K re d y to w a  5. 

P rog ra m  w y c ie cz k i o b e jm u je : 
D nia 15 lip ca  w y ja z d  do K ow n a  

przez M a ria m p ol: zw iedzen ie  K o w ­
na; 16 i 17 lip ca  zw ied zen ie  b liż ­
s zy ch  i dalszych  o k o lic  K o w n a  i 
ew . w y c ie cz k a  d o  P o łą g i; 13 lip ca  
p o w ró t  d o  W a rsza w y  p rzez O litę  i 
G rod n o.

K o sz ty  w y c ie cz k i na L itw ę , d ia

mi, w yn iosą : dla cz łon k ów  P ol. T o u  
rin g  K lu b u  —  50 zł. od  osoby , dJą 
gości —  60 zł.. O b e jm u ją  one. p a ­
szport, w izy  i o rgan izację  w y c ie cz ­
ki. Poza tym  w ła ścic ie le  sam och o­
d ó w  op ła ca ją  od w ozu , specjalna* 
obn iżon e  dla le j w y c ie cz k i o p ła ty  za 
taksę drogow ą, ob ow ią zu ją cą  r.ą L i­
tw ie  i tryp tyk  w  k w ocie  25 zł.

U czestn icy  w y c ie cz k i u d a ją cy  się 
autocarem , op ła ca ją  d o d a ik cw o  za 
p rze jazd  z W a rsza w y  na L itw ę  w y ­
cieczk i p o  L itw ie  i p o w ró t do W a r­
szaw y —  po zł. 50 o d  osoby .

K oszty  u trzym ania  w  czasie trw a ­
nia w y c ie cz k i ponoszą u czestn icy  
in d yw id u a ln ie ; Pol. T ou rin g  K lu b  
zapewnienia uczestnikom organizację 
n o c le fiów  i w y ży w ien ia .

B liższych  in fo rm a cji u dziela  PoL 
Touring K lub, W arszawa, Kredyto-

u czestn ik ów  ja d ą cy ch  sam och od a  i w ą 5, tei. 207-04,

K a w y  suHces nsszego dubla
Punce! — Mitic pokonani

Na m istrzostw ach tenisowych Fran polskiej będzie doskonała para ame- 
cji parą pojwka T łoczyński — B c w o - . rykańska Mc Neil —  H arris, 
roweki zgotow ała  nam n ieby leiaką j D odać musim y jeszcze, _ ze nie 
niespodziankę, bijąc, w ćw ierć fin a le : mniejsza sensacją była p orąż lfł JbPT 
gry  podwójne] -w ietną parę ju g o s ło - ! am erykańskiej R iggs —  Coke, która 
wiańską Punce* —-  M itic w 5 -ciu  io  została w yelim inowana przez starą, 
setach : 6:4, 4:6, 4:6, 7:5, 6:3. W alka, parę francuską B crotra —  Brugnon. 
jaką P olacy stoczyli była n iesłycha­
nie zac ęta, a wynik był do konća 
niepewny 

W  półfinale przeciwnikiem  p&iy

I a Ws z e  a u d y c j e

Józefa 

ffoście —

S a -

Wincenty, czło- 
Powicść mp

yczny
m u z y k i

Wawelu

WARSZAtt), “
13.00 Muzyka lekka f Ila 

in fo rm acji Sport, u  ,JPĄy&) 14,00 P a rę  
skrzypce f» tŁ p la» A 8" w iy  Bacna na 
ś p ie w a c z y  N n lJ r  . 15.00 K e c itą l

U tw ory  skrzypcowe w yk, Jarzębski. 
16.55 Recital śpiewaczy W itowskiej - 
Kam ińskiej — mezzosopran. 17.15 ,Na 
p lantacji Kauczuku Firstone‘a, króle 
gumy*' — felieton. 17,30 IV  Festiwal M u­
zyczny w ramach „D n i K rakow a". 19.00 
„K lu b  P ickw icka". 19.30 Reportąż z o- 
iw arćia  Zjazdu Stow. E lektryków  Pol­
skich. 19.40 Muzyka tąneczna (.płyty). 
20.10 Przegląd polityczny i Dziennik. 
21.00 IV  Festival Muzyczny nadany 
ramach „D n i Krakowa 
Paryża. 22.25 Sport. 22.45 „Odpoczynek 
w kaw ia rn i", 23.00 Dziennik.

ś p ie w a c z y  N o łie r  .  .............
ZO - Eoprar 15,30 ~mc7-
w jk  SeKStetu E laschkZłł5a °tiac lpw a w 
popularna 'p l j t y )  17 ’ 16'30 Muzyka
stolicy. 17.15 Muzyk, 'h=T 'cle kulturalne

NAJCIEKAWSZE AUDYCJE:
9.00 T r a n s m is ja  n a b o ż e ń s tw a  z  

k o ś c io ła  fa r n e g o  w  B y d g o s z c z y .
13.15 M u z y k a  o b ia d o w a .
17.30 F e s t iv a i  M u z y c z n y  w  K r a k o ­

w ie .
19.00 K lu b  P ic k w ic k a  —  K a r o la  

D ick ensa .
21.00 F e s t lv a l  M u z y c z n y  w  K r a k o ­

wie.
21.40 „ E c h a  m o c y  i c h w a ły " .

i BEZCZELNE W Y STĄ PIE N IE  
j NIEM CÓW

N iezwykło zuchw ały w ystęp nie­
mieckich rubotnlków miął m iejsce w 
fabryce ponczoch  D ancygiers w ,j.- 
leksandrdwip. Giupa rcibniuików Niem 
ców  w  liczbie U  rozpoczęła  strajk, 
dom agając »>ę, b y  fabrykant zw oinlł 
jedynego Polaka Stegllnskiego i p r iy - 

nj nadany w jął na je g o  m iejsce niemkę Peters Idę, 
T r a n s m is ja  dn  która poprzednio juz u torow ała  w  tej-r , H żfc tŁD’ryce

W ładze interw eniow ały n ie/w Joc*- 
nie i zarządziły przeciw  organizoto- 
rom strajku do^fuidzenie, c o  zmusiło 
N iem ców dn ustępienia.

D LA C ZE G O ?
W  związku z ujawnieniem nadużyć 

przy budowie sanatorium łódzkie i U- 
bezpiccząlni Społecznej w  Tuszynku, 
gdzie przedsiębiorca Leon M aciszew - 
ski naraził interesy U bezpiecza ln i na 
kilkadziesiąt tysięcy złotych  strat p o­

wszechne zdziwienie budzi fakt, że 
trzy lokąlne wydawnictwa na tamach 
swych dzienników w ogóle nie poru­
szyły tej sprawy. Ciekawe dła czego? 
Sprawa przecież dotyczy nie tylko in­
teresów ubezpieczonych pracowników 
ale i pracodawców, którzy płacą skład 
ki.

SKAZANIE BURMISTRZA

W Sądzie Grodzkim w Łodzi odby­
ła  się sprawą z oskarżenia b. radne­
go w Tuszynie Mieczysława Kurczew­
skiego przeciw urzędującemu jeszcze 
burmistrzowi Tuszyna, Tadeuszowi 
Zwierzyńskiemu. Na posiedzeniu Ra­
dy Miejskiej Zwierzyński powiedział, 
że Kdrczewśki był karany sądownie za 
nadążycia, ten zaś przedstawił świa­
dectwo niekaralności i w rezultacie 
Sąd skazał burmistrza Zwierzyńskiego 
na 2 tygodnie aresztu i 100 zł. grzyw­
ny.

Polonia — LuxERnjurg
SS: t

Dziś, na boisku K, S. Polonii roze­
grany został m ecz piłki nożnej pomię 
dzy stołeczną Polonią a luksem bur­
skim L a  Jeunnes.se, zakończony w y ­
nikiem  2:1 dla Polaków . Gra obu dru 
żyn stała na bardzo niskim poziom ie.

.tędr̂ eiewska
d o r h e d z i  d o  fiita k u

>V czwartek Jędrzejewska rnoegra 
la na m istrzostwach tenisowych Fraar 
c ji półfinałów ) m ęcz 2 F rw p izfcą  
Lebailly.

rolka grała nierówno i potarł]
s w e j  z w y k ł e j  f o r m y .

W  finale Jędrzejowska w ałir^r 
będzie z Francuzką Mathieu, która 
wyelim inowała łatw o swoją i odaczkę 
Fannetier.

- x U x

Wiadomości z Coca

Zapisy na

.21.05 M u z y k a  Ir l:k j 
23.18 F r j 'd e r y k  C h o p

h“ letowa
a * tani

S T A C J E  K R A T K O ^ '
KR. Fa i  „ A L °W E  

9.50 Diitnnik. 20.00 i .

WARSZAWA I I
14.00 Pare in form acji, Sport. 14.15 Kod

cert solistóy,-. W yk,: ilupertow a — ma*', 
(p ły ty ) . zzopopran, Blaschkc — wiolonczela.!

Płyt 14.55 Z wczeenego okresu twórczości Bg«
j ętljorgga (p ly ly ), lfi.no Muzyka lekka i

taneczna (p ły ty ). 21,05 Koncert rozryw*
. ko\vw < » ly t y ) .  22 00 M u z y k a  le k k a  (p|.)

- 1|Sa dźwiękowa : 23.00 Muzyka dD tańca (p ły ty)

oczna
W  ig d o m o Ą fĄ ifo  s p o d a r c z e

- k O x ------

NOTOWANIA giełd WAKSZAffSKICD
G I E Ł D A  P I E K a E E M A

f4 ,9 fj M ontreal 5.31 i tM  ' T m dyn  
wv Jork (kabel) 5 32 J i L " 8m e* N o'  
Oslo 125,25; Paryż u  l . cRt 
128,40: Zurych 120,Ofl ’ ’ z3°kbolm

Pożyczki: 3 proc’, p'rem !m , . . 
n*. 76,75; l]-ej em. Ę  R .  l̂ esl '-ei 
39,50; 4 proc. Eonsoiid ’
Gl,50: (drobne) i  .(wieksze)
w ew n. państw. 6o .5() ’ - nJ , p'y proc- 
syjna 6 1 , 0 0  (ćrolm.e) Vj.()b 1' Q:uver

Listy zastawne- J 1 r \i 
skie seria V 56 * j , J  Ł  ' -)L1'0CC *'tm- 

. Warszawy (1933 r.) 64 A U  ’ nu 3 s°— 
b4,75 (po 1000 z l . f  05 s b U l  f.aJ~ f rn,. 
1936) ha.50; 6 proc! obli* m‘ W a r-' 
szawy^ i 9 em. 67.0o.

AK C jf: Bank Polski 106,00 (imien­

ne 105.00) ;  Lilpop 84,50; O strow iec 
76,50; Hąbcrbuscll 59,50 — , 59,25.

G I E Ł P A  Z B ę ś O W A
Pszenica jednolita 24.75 —  25.25, 

15.25 —  ) 5.50; Jęczm ień 18.50—  
18.75; ow ies I 18-25 —  18.75: gryka 
2 1,7p —  22-25; rzepak .ez 55.00 —  
56.00; w yka 22.50 —  23.50; groch 
polny 28.00 — 30.0u koniczyna b. 
310 — 330; mąka uszenna gat. 1 
39.00 —  42.00; gat. II 33.50 —  35.00 
żytnia gai. 1 25.25 —  25.75; żytnia 
rązow a 20.50 —  21.00; otręby pszen­
ne grubsze 12.25 —  12.75; średnie 
11.25 -  11.75; miałkie 11.25 —  11.75 
m akuchy lniane 25.25 —  25.75, m a­
kuchy rzepakow e 13.25 —  13.75, sło­
m a pras. żytnia 3.50 —  4.00, siano 
pi-asowane 8.00 —  8.50.

Z J A Z D  W IE L K O P O L S K IE G O  
T O W . K Ó Ł E K  R O L N IC Z Y C H .

T e g o ro cz n y  w a ln y  zjazd  W ie lk o ­
p o lsk ieg o  T o w a rz y stw a  K o łek  R o l­
n iczych  od b ęd zie  się w  P ozn an iu  21 
b. m . N ą p o rzą d su  ob ra d  je s t p ro ­
g ra m ow e p rzem ów ien ie  prezesa  M i­
k o ła jczy k a , da le j ob ra d y  k ilk u  ko~ 
m isyj, a poza tym w ybór prezesa 
na następne 3 -lecie .
PRACE PR ZY  BUDOW IE KANAŁU 

W A R T A  —  U u P Ł u .
P race  nad b u d o w ą  k an a łu  W arta 

—  G op ło  toczą  się obecn ie  w  d a l­
szym  ciągu  p o  u su n ięciu  d rob n y ch  
uszkodzeń , w y rz ą d zo n y ch  przez p o ­
w ódź. T a k  zw an e „w o d ą  p o w o d z io ­
w ą 11 d osta ła  się na teren  p o r ty  w  
M orzy s ła w iu  p rzez  szcze lin ę  w  w a 'e  
p r z e c iw p o w o d z io w y m  p rzy  śluzie 
m orzysła w sk im  O b ecn ie  pog łębiar- 
ka ,,G :ron d e“  p rze b ije  w dalszyr 
ciągu  trasę k ana łu  w  stron ę  je z ie i 
P ątn ow sk iego .

Z JA Z D  S P Ó Ł D Z IE L C Z O Ś C I 
R O L N IC Z E J .

D nia 14 b. m . o d b y ł się w  W a r­
szaw ie Z ja z d  sp ó łd z ie lczośc i r o ln i­

cze j i z a ro b k o w o  - gosp od a rcze j O - 
k reg u  W arszaw sko - Ł ód zk ieg o .

G łów nym  zadaniem Zjazdu było 
usta lenie p lan u  ro z w o ju  sp ó łd z ie l­
czości w  k ieru n k u  zagęszczen ie  te 
ren u  s iecią  n o w y ch  p la có w e k  i 
w zm ocn ien ia  dotych cza s  is tn ie ją ­
cy ch  M a to ścis ły  zw iązek  z p r z y ­
sp osob ien iem  ro ln ictw a  d e  ?adan  ną 
w y p a d e k  w o jn y .

Wy&ór
rzewGdnlczącego

s e n a t u  r u m u ń s k i e g o
B U K A R E S Z T , 15.6. S e n a t d o k o - 
ł w y b o ru  n o w e g o  p r z e w o d n ic z ą  

e g o  s e n a tu . Z o s ta ł  n jm  A r g e n to i -  
anu , b y ły  m in is te r  finansów i 
p rz e m y s łu , p r z e w o d n ic z ą c y  n a j­
w y ż s z e j r a d y  g o s p o d a r c z e j .

GON. 1. N agr. 1500 zł. P łty. Dla 
4 1. i st. koni D yst. 2400 m tr:’ R iihe- 
zahl, W aad, K atorżnik  Biderm ajer, 

G ON .’ 2. N agr. 1800 zł. dla 3 1. k r- 
ni. D yst. 2100 m tr.: K alif I I ,  Kres, 
W olta , Ligaw ka, Grot ł f ,  Damel 

GON. 3. Nagr. 2.200 zł. dia 4 i. i 
st, koni D yst. 2100 mtr, Nentun M ie­
chów, W am ba, E lf.

GON 4 N agr. 2400 zł. dla 3 f. k o ­
ni. Dyst. 220o m.: Benito, Athos, P a - 
Iafox, Rum or

GON. 5. N agr. 1200 zł. dla 3 1. k o -  
m ' V i  kat). Dyst. 2100 m tr: Noble,

Polana, H l.11, Bitldnga, Aksum , U la, 
Odwet 11, M ag II], Anarchia II, Rab-

G ON . 6. N agr. 4000 zł. N agr Lu­
belska. dla 4 1. klaczy. Dyst, 2100 m tr: 
Renta, Ostra, Capri, Izba,

OON. 7. Nagr. 2Ó9U zŁ dla 4 1. i  st. 
koni. Dyst. 1600 m tr: Pirandello, Ja- 
lousie, Eeleazar, Lolita, M uza U> 
Dingo.

GON. 8. Nagr. 120C Ą  dia S L ko­
ni. Dyst. 1600 m tr.: Funlda, Pięene 
de charme, Puli, PassionaTia, MaJcłrt,
Elim inator.

Nawe trzęsienie zienti w Japonii
Nowe trzęsienie ziemi, które nie­

dawno nawiedziło okolice Kobe, po­
chłonęło, jak donoszą ostatnie tele­
gramy, około tysiąca ofiar i zniszczy­
ło doszczętnie kilkadziesiąt zabudo­
wań, wraz z  całym prawie dobytkiem.

Kiedy się czyta w Polsce o st~asz- 
nych scenach, jakie rozgrywały się 
przy tym, o pożarach, walących się i 
zapadających w ziemię domach, o lu­
dziach żywcem grzebanych w rozwie­
rającej się ziemi i o tych. co zostają 
osieroceni i pozbawieni dachu nad 
głową, mimowoli radość i ufność ogar 
niają człowieka, że Polsce nie grożą 
przynajmniej tego rodzaju klęski ży­
wiołowe. Jednocześnie każdy musi z

uznaniem myśleć o tym narodzie, któ­
ry mimo, iż nie tylko dnią, ale i se­
kundy swego życia i dobytku sie jest 
pewny, po każdym trzęsieniu e nie­
słabnącą energią znów zabiera s;ę do 
pracy.

Gdy więc w kraju tak ciągle „trzę­
sącym się, jak Japonia, nikt nie cofa 
się przed nowymi wkładami energii i 
pieniędzy, któż mógłby się zawahać 
pod tym względem chociażby przez 
minutę w kraju tak mocno tizymai- 
cynr się w swych posadach jak Pol­
ska. 1 dlatego wszyscy jak najspiesz­
niej powinni wykupić losy na nadcho­
dzące ciągnienie, by odpowiednio móc 
zużytkować wygrane pieniądze.
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13  o s ó b  p o n io s ło  śmierć śs.sr? s zo fe rP ry lin s k i
w strasznej katastrofie w Sudetach

Pociąg niemiecki doszczętnie zniszczony
BESUN. 15. 6. (Telefon włas­

ny). W  pobliża stacji Mittelgrund 
na terenie Sndetów nastąpiła 
■inwnu katastrofa pociągu pos­
piesznego Berlin —  Praga. Na 
skutek katastrofy- niemal wszyst 
kie wagony pociągu zostały do­
szczętnie zniszczone. W  katastro­
fie utraciło życie 15 osób, 20 zaś 
wstało ciężko rannych i natych­
miast przewiezionych w bezna­
dziejnym stanie do szpitali, około 
20 zaś osób odniosło Izejsze ob­
rażenia.

Pociąg, który uległ katastrofie 
wyruszył z Berlina n godz. 7 min.

M i n . G a fe n c u
w Atenach

A T E N Y  15.6. O g od z . 16 -te j 
przybył d o  „P ire u su . na p o k ła d z ie  
parowca „ D a c ia "  ru m u ń sk i m in i-  
ster spraw z a g r a n ic z n y c h  i pa n i 
G a fe n c u .

N o w a  u s t a w a
o banku Rzeszy

B E R L IN . 15. 6 . K a n c le r z  H itler  
p o d p is a ł dz iś , w c h o d z ą c ą  w  ż y c ie  
„Ustawę o B a n k u  R z e s z y " ,

Ustawa ta p o d p o r z ą d k o w u je  
be?TXtórednio n ie m ie c k ą  in s ty tu ­
c ję  e m is y jn ą  k a n c le r z o w i H it le r o ­
w i.

25 rauo i przybyć miał do Pragi 
na godz 14-tą, tymczasem w po­
łowie drogi o godz. 1 1  min. 20 na 
stąpiło wykolenie pociągu na 
zwrotnicy, powodując doszczętne 
zniszczenie tandetnie wykona­
nych drewnianych wagonow.

P o w o d e m  k a ta s tr o fy  był naj­
prawdopodobniej sabotaż, urzą­

dzony przez zakonspirowane or­
ganizacje czeskich niepodległoś­
ciowców.

Niemieckie władze wszczęły na 
tychmiast energiczne śledztwo, 
aresztując kilkanaście osób. Do­
tychczas oficjalnego komunikatu 
o katastrofie i jej przyczynach 
nie podano

■  W a r s z a w a
J e r o z o l i m s k i e

U r o c z y s t o ś c i  n a  lo t n is k u  n a  O k ę c iu

Jubileusz 10-Secia prasy
Polskich Linii Lotniczych „Lot11

We czwartek Polskie Linie l otnicze 
„Lot“ obchodziły 10-lecie swej pracy.

Lotnisko Okęcie w Warszawie przy­
brało uroczysty wygląd. Na tle pięciu

srebrnych samolotów P. L L. „Lo­
tu" ustawiono przybrany zielenią oł­
tarz połowy, przed hangarem nr. 1 , 
przybranym flagami państw, z który-

G ro źiia i v y b u c h u

w o p n y
n a  D a l e k i m  W s c h o d z i e

AkCfla mediacyjna prez. Roosevelta?
L O N D Y N , 15.6. U rz ę d o w o  d o ­

n oszą , że  a m b a s a d o r  a n g ie ls k i  w  
T o k io  s ir  R o b e r t  C r a ig ie  z w r ó c i ł  
u w a g ę  rzą d u  ja p o ń s k ie g o  na n ie ­
b e z p ie c z e ń s tw o , m o g ą c e  w y n ik n ą ć  
na w y p a d e k  a k tó w  p r o w o k a c j i  ze 
s tr o n y  J a p o ń c z y k ó w  w  T ie n ts in ie . 
A m b a s a d o r  a n g ie ls k i n ie  o m ie s z ­
kał r ó w n ie ż  w s k a z a ć  na p o w a ż n e  
k o n s e k w e n c je , w y p ły w a ją c e  z o- 
ś w ia d c z e n ia  rz e c z n ik a  ja p o ń s k ie ­
g o  w  T ie n ts in ie , w e d łu g  k tó r e g o  
p o w s t a ły  sp ó r  n ie  m oż e  b y ć  z li­
k w id o w a n y  w  d r o d z e  w y d a n ia  
4 -c h  s k a z a n y ch  C h iń cz y k ó w , g d jż  
w ła ś c iw y m  ce le m  b lo k a d y  je s t  za ­
m ia r  z lik w id o w a n ia  is tn ie ją c y c h

F O R S | w ł j t ć b f i M u

A n g i e l s k a  p a r a  k r ó l e w s k a
w Nowel Szkoci

HALIFAX (Nowa Szkocja), 15. fi. słowami: „Dziękuje wem — zostań- 
Dziś, o godz. 16 przybyła tu królew- cie z Bogiem”, wypowiedzianymi po 
ska pars angielska. angielaku, następnie po francusku.

Po ceremonii powitania król Jerzy Królewska para brytyjska po uro- 
udał się do gmachu parlamentu pro- czystości w Halifax wsiadła na okręt 
wincji, gdzie odpowiadając na edezy- . Empress of Australien”, który od- 
tany przez gubernatora adres, wygło- płynął w kierunku Nowej Funlandii, 
sił przemówienie, które zakończył eskortowany przez krążowniki an-

' gielskie.

Nowe propozycje brytyjskie
przedstawiono Mołotowi

L O N D Y N . 15.6. A g e n c ja  R e u te -  trw a ła  2 g o d z in y ,  i 45 m in u t. W  
ra  d o n o s i, że K o n fe r e n c ja  M o lo -  j c z a s ie  tej k o n fe r e n c j i  d o r ę c z o n o  
to w a  z a m b a sa d o re m  b r y ty js k im  k o m isa r z o w i M o ło t o w i te k s t  n o - 
S e e d s 'e m  i a m b a sa d o re m  fr a n c u -  w y c h  p r o p o z y c ji  b r y t y js k ic h . Z e  
k im  N a g g ia ń e m  w o b e c n o ś c i  w y -1 s tr o n y  s o w ie c k ie j p o n a d to  w  k on - 
s la n m k a  F o r e ig n  O f f i c e  S lr a n g a , | ierencji brai udział Potiemkin.

b lis k ic h  k o n ta k tó w  w ła d z  b r y t y j ­
sk ich  z p ó łn o c n y m i C h in a m i.

OŚWIADCZENIE
CHAMBERLAINA.

L O N D Y N , 15.6. S p ra w a  T ie n -  
ts in u  w d a ls z y m  c ią g u  je s t  p r z e d ­
m io te m  p o w a ż n e j tr o sk i rzą d u  bry­
ty js k ie g o . P r e m ie r  C h a m b e r la in  
u d z ie li ł  d z iś  Iz b ie  G m in  w y ja ś ­
n ień  o fa k ty c z n y m  s ta n ie  sp o ru  
ja p o ń s k o  - b r y ty js k ie g o .

P r e m ie r , p r z y z n a ją c  je d y n ie , że 
s y tu a c ja  je s t  b a rd z o  p o w a ż n a , o d ­
m ó w ił ja k ic h k o lw ie k  w y ja ś n ie ń  co  
do d a ls z y c h  p o s u n ię ć  rz ą d u  b r y - 1 
t y js k ie g o  w  o b e c n y m  sta d iu m .

BLOKADA W HANKOU
S Z A N G H A J , 15. 6 . K o n c e s ja  

a n g ie ls k ie j f ir m y  w s c h o d n io -a z ja ­
ty c k ie j „B u t te r f ie ld  an d  S w ir e "  w  
H a n k o u  w r a z  z w s z y s tk im i m a g a ­
z y n a m i i u rz ą d z e n ia m i p o r t o w y -  
-•mi zo s ta ła  d z iś  ra n o  z a ję ta  p r z e z  
w o js k a  ja p o ń s k ie , k tó r e  p r z e r w a ­
ły  w s z e lk ą  k o m u n ik a c ję  p o m ię ­
d z y  k o n c e s ją  a p o z o s ta ły m i d z ie l ­
n ica m i m ia s ta -. J a p oń czy cy - n ie  
d o p u s z c z a ją  d o  z a ję te j s t r e fy  a n ­
g ie ls k ie j a n i u r z ę d n ik ó w  w s p o m ­
n ia n e j f ir m y , a n i też ja p o ń s k ich  
o s ó b  c y w iln y c h .

PAROWCE BRYTYJSKIE 
PRZERYWAJĄ BLOKADĘ

H O N G -A C O N G , 15. 6 . S z e re g  
p a r o w c ó w  b r y t y js k ic h , w io z ą c y c h  
tr a n sp o r ty  ż y w n o ś c i,  z d o ła ł dziś 
z m y lić  c z u jn o ś ć  ja p o ń s k ic h  s ta t­
k ó w  w o je n n y c h , k tó r e  w  lic z b ie  
3 -c h  p r z e p r o w a d z a ją  b lo k a d ę  
k o n c e s j i  m ię d z y n a r o d o w e j. K u la o -  
gsu . W ś r ó d  ty ch  s ta tk ó w  b r y t y j ­
s k ic h  z n a jd u je  się p a r o w ie c - ' 
„Y a n g ta is h a n " ,  k ló r y  p o z a  ( o w a ­
d a m i p r z e w ió z ł ta k ż e  k ilk a s e t  pa  
sa ż e ró w  ch iń s k ic h  z

d o  K u la n g su . W ła d z e  ja p o ń s k ie  
o ś w ia d c z y ły  w  z w ią z k u  z p r z e r ­
w a n ie m  b lo k a d y  p r z e z  p a r o w c e  
b r y t y js k ie ,  iż n a s tę p n y m  ra ze m  
ja p o ń sk ie  sta tk i p a tr o lu ją c e  r o z ­
p o c z n ą  o g ie ń .

O M A L Ż E  NIE STARCIE.
T IE N T S IN , 15.6. N a p r ę ż e n ie  

s y tu a c ji  w  T ie n ts in ie  o s ią g n ę ło  
d z iś  s w ó j p u n k t k u lm in a c y jn y , 
g d y  A n g l i c y  w  p e w n y m  m o m e n c ie  
w y t o c z y l i  p r z e c iw k o  je d n e m u  z 
ja p o ń s k ic h  p o s te r u n k ó w  k o n tr o l­
n y ch  k a ra b in y  m a s z y n o w e , p o d ­
cza s  g d y  J a p o ń c z y c y  ze  s w e j s t r o ­
n y  s k ie r o w a li na z a g r o ż o n e  m ie j ­
s c e  3 c z o łg i .

P r z y c z y n a  in cy d e n tu  b y ła  n a ­
s t ę p u ją c a :  A n g l ic y  u su n ę li p rzy  
je d n y m  z w e jś ć  na te ren  k o n c e s j i  
z a ło ż o n e  tam  p rze z  J a p o ń c z y k ó w  
z a s ie k i z d ru tu  k o lc z a s te g o , p r z y ­
p u s z c z a ln ie  w  z a m ia rz e  p r z e r w a ­
n ia  b lo k a d y  ja p o ń s k ie j .  M ie js c e  to 
z a b e z p ie c z o n o  k ilk om a  k a r a b in a ­
m i m a s z y n o w y m i oraz k ilk om a

mi „Lot" utrzymuje komunikac ;ę po­
wietrzną, po prawej stronie hangaru 
ustawiła się kompania honorowa 
wojsk loHiiczych z orkiestrą, po le­
wej stronie stanęli w szeregach jva- 
•cwnicy P. L. L. „Lot", piloci, me­
chanicy i radiooperatorzy. W pierw­
szym szeregu zajęli miejsca pracow­
nicy udekorowani w dniu 15 b. m. 
przez pana ministra komunikacji pik. 
Ulrycha

Przybycie Par* Prezydenta R, P. 
prof. Ignacego Mościckiego, który za­
szczyci! swą obecnością uroczystość, 
oczekiwali na lotnisku reprezentujący 
pana premiera min. komunikacji Uł- 
rych, p. mm, rolnictwa Poniatowski, 
p. wicemtn. ?praw zagrań. Szembek, 
p. wicemin, Bobkowsk*. ks. biskup po­
łowy Gawlina, przedstawiciele lof-

Skiei bnnrr.7vrv ze awei strenv < nictwa wojskowego z inspektorem sklej. Japończycy ze swej 3 -reny , Zającem \ pev Kaffinuern. wyż*
s k ie r o w a li  w k ie ru n k u  wyrwy o  ( urzędnicy min. komunikacji^ min. spr.
c z o łg i ,  j zagranicznych, przedstaw iciele aero-

W  k o la c h  o b s e r w a to r ó w  w o js k o  , klubu R P  orar szereg instytucyj i
w y c h  n i .  w y k lu c z a j ,  „ o i l i . o S e i , « "  -
n ie p r z e w id z ia n y c h  k o m p lik a c ji  w  
r o d z a ju  z b r o jn e g o  s ta r c ia .

AKCJA ROOSEVELTA
P A R Y Ż , 15. 6 . W  P a ry ż u  p r z y ­

p u s z cz a ją , że  w  w y n ik u  b ę d ą c y c h  
w  tok u  r o z m ó w  p r e z y d e n t  R o o s e -  
v e lt  p o d e jm ie  in ic ja ty w ę  w c e lu  
z l ik w id o w a n ia  z a ta rg u  m ię d z y  Ja 
p o n ią  a A n g lią  i F r a n c ją .

J e ż e li  in ic ja ty w a  ta k a  n ie  s k ło ­
n i J a p o ń c z y k ó w  d o  za p rzesta n ia  
b lo k a d y  k o n c e s ji  f r a n c u s k ie j i an  
g ie ls k ie j w  T ie n ts in ie , w ó w c z a s  
Anglia, Francja i Stany Zjedno­
czone przejdą do solidarnej akcji 
represyjnej A k c ja  taka polegała­
b y  na w y p o w ie d z e n iu  u k ła d ó w  
h a n d lo w y c h  z J a p o n ią  o ra z  b o j ­
k o c ie  to w a r ó w  ja p o ń s k ic h  n a  ry n  
k a c li f r a n c u s k ic h , a n g ie ls k ic h  i a -

k o m p a n ia m i w o js k  i p o l i c j i  b r y t y j-  m e ry k a ń sk ich .

„ N d  p o ż y t e k  R z e c z y p o s p o l i t e j
niech łan siata* pływa”

P o S w j ą c i n - e  m | s  „ S o b i e s k i ”

W  cz w a rte k  o d b y ły  s ię  w  G d y- 
ni w ie lk ie  p r o e z y s to ś c i ,  z w ią z a n e  
z p o ś w ię c e n ie m  n o w e g o  p o ls k ie ­
go  sta tk u  h a n d lo w e g o  M /;S  „ S o b ie ­
s k i" .  U r o c z y s to ś c i  p o ś w ię c e n ia  
s ta ły  się w ie lk ą , w s p a n ia łą  m a n i­
fe s t a c ją  n a r o d o w ą . N ie z lic z o n e  
t łu m y  sw ą  z d e c y d o w a n ą  p o s ta w ą  
p o d k r e ś la ły , że  P o lsk a  od  B a łty -  

kom tyn en tu  ku n ie ty lk o , że n ie  da  s ię  o d o -

MLECZARNIA szpitalna 7 DANGLA najlepsze obiady 
j o r s k i e

Włoska flote wo&nna
jedzie do Hiszpanii

15.6 . D onoszą urzędow o, że | Eskadrze tow arzyszyć będzie pew- 
w ostatniej dekadzie czerw ca oraz na’ ilośd łodzi podw odnych. W ypraw a 
pierwszych dekadach lipca, jednostki ! posiadać będzie charakter ćw iczebny 
pierwszej eskadry floty w ojennej od- j i mieścić ęię będzie w ramach nor-

M o c n e  w y s t ą p i e n i e
min. Komarnickiego w Genewie

G E N E W A , 15.6. W  c z a s ie  d y sk u  
s ji  n ad  r a p o r te m  d y re k to ra  m ię ­
d z y n a r o d o w e g o  b iu r a  p r a c y , p o ­
w s z e c h n e  z a c ie k a w ie n ie  w y w o ła ło  
p r z e m ó w ie n ie  d e le g a ta  P o ls k i,  m i- 

i n is tra  K o m a r n ic k ie g o , k tó r y  z w r ó -  
! c i ł  p r z e d e  w s z y s tk im  u w a g ę  na zu 

p e łn e  w y e lim in o w a n ie , tak  w  ra ­
p o r c ie  d e le g a ta , ja k  w  d z ia la ln o -

ludności oraz związaną z tym kc 
nieczność zatrudnienia dorasta 
jących warstw młodzieży.

P o n a d to  m in . K o m a r n ic k i  p o r u ­
szy ł n ie d o s ta te c z n e  p o t r a k to w a ­
ne w  r a p o r c ie  d y r e k to r a  z a g a d ­
n ie ń  r o ln y c h , p o s ia d a ją c y c h  d la  
p e w n y c h  g ru p  p a ń s tw  E u r o p y

będą wyprawę 'do Hiszpanii, 
galii, Maroka (Tangeru'.

Portu- ; malnej działalności sił morskich.

I w s c h o d n ie j ,  a w  s z c z e g ó ln o ś c i  d la  
ś c i  b iu ra , z a g a d n ie ń  d e m o g r a f ic z -  p 0 ] s j ĵ k a p ita ln e  z n a cz e n ie , 
no - p o p u la c y jn y c h . J e d n o c z e ś n ie  1 
m in is te r  K o m a r n ic k i p o d k r e ś li ł  

j stałą prężność populacyiną Pol­
ski 1 wzamagający się potencjał

p c h n ą ć , a le  s ta ć  tam  b ę d z ie  tw a r ­
dą  s top ą .

N a  u r o c z y s t o ś c i  p o ś w ię c e n ia ,
M/.S „S o b ie s k i "  u d e k o r o w a n y  z o ­
sta ł f la g a m i o b a r w a c h  n a r o d o ­
w y ch . O b o k  „ S o b ie s k ie g o "  z a k o t­
w ic z o n y  zo s ta ł tr a n s a t la n ty k  p o l ­
ski „ B a t o r y " ,  k tó r y  p r z e d  g o d z . 10 
ra n o  w e  c z w a r te k  p r z y b y ł  z A m e ­
ryk i

P u n k tu a ln ie  o g o d z . 10-ej w s z e d ł 
na s ta te k  „ S o b ie s k i "  M in is te r  P rz e  
m y słu  i H a n d lu  p . A n to n i R o m a n , 
w y g ła s z a ją c  k r ó tk ie  p r z e m ó w ie ­
n ie , k tó r e  z a k o ń c z y ł s ło w a m i:
„Daję wyraz przekonaniu, że mo­
torowiec „Sobieski" dobrze zasłu­
ży się Ojczyźnie". W im-ę Boże i Kopenhaga, otwarta

proszeni goście.
Obecni byli również członkowie kor­

pusu dyplomatycznego z ambasado­
rem Anglii Kennnrdem, Niemiec —  
von_Molike, Włoch — bar. A. di Va- 
lentino, przedstawiciele ambasedy 
francuskiej oraz posłowie państw ob­
cych

\V uroczystościach wzięły udział de 
legać je: włoska, węgierska i jugosło­
wiańska, przybyłe w śrr'ćę na uroczy­
stość otwarcia nowej linii lotniczej 
Gdynia — Warszawa — Rzym —  Bu 
dapeszt — Białigrod

O godz. 10.30 przybył przy dźw.ę- 
kach hymnu nar nowego samocho­
dem od st' ony lotniska wojskowego 
Ran Prezydent R. P. w otoczeniu 
członków domu wojskowego z sze­
fem gabinetu wojskowego gen. 
Schallym.

Pan Prezydent po powitaniu zajął 
m c .sce pod ustawionym koło ołtarza 
namiotem

Mszę św. odprawił ksiąjjz arcybi­
skup Gili w otoczeniu duchowień­
stwa.

Pu nabożeństwie wygłosił przemó­
wienie pan min komunikacji płk. UI- 
rych, a następnie dyrektor P. L. L. 
,Lot“ ppłk. W. Makowski.

Po powitaniu obecnych dyr. Ma­
kowski przedstawił wyniki osiągnię­
te przez „Lot" w przeciągu )ar:

Od chwili orzejęcia w 1929 r. od 
prywatnych towarzystw połsłd*ń ko­
munikacji lotniczej, sieć nasza wzro­
sła przeszło 4-krotnie i wynosi obec­
nie ponad IO.5OO km.

Etapy tego rozwoju były następu­
jące:

W latach 19=0— 31 zrealizowana zo­
stała linia Warszawa — Lwów — 
Czern<owće —  Bukareszt —  Saloni­
ki, p*"zi dłużona w 1336 r. do Aten.

W 1932 r. zapoczątkowano Imię pół­
nocną Warszawa —  Wilno — Rygtł.— 
Tałin* która swą ostateczną formą 
przez Kowno aż do Helsinek otrzyma 
ta w ciągu 2 ostatnich lat.

W 1934 r. przedłużono Rnię War­
szawa —  Poznań do Berlina. ■ ’>

Wreszcie w ostatnich dwóch latach 
przeprowadziliśmy pierwszą polską 
między kontynentalna Imię Warsa- 
wie — Bliski Wschód (■'łdiatkowo do 
Lyddy w Palestynie a obecnie do Bej­
rutu w Syrii oraz linię Warszaws —  
Kraków — Budapeszt.

Do tegorocznych już naszych 0- 
siągnięć należą lime otwuHa przed 
miesiącem Warszawa — Gdynia — 

uroczyście we
na polytnk Rzeczypospolitej niech j

Wenecja — Budapeszt — - Warsza

Angielski Komuniket oficjalny
o rokowaniach gospodarnych z Polsko

LC N Y N , 15.6. O r o z p o c z ę c iu  
r o k o w a ń  z P o lsk ą  b r y ty js k ie  k anc- 
le r s tw o  sk a rb u  o g ło s i ło  n a s tę p u ją ­
cy oficjalny k o m u n ik a t :

„ P o ls k a  d e le g a c ja  f in a n s o w a  
p o d  przew  od n ic-G tcm  pik. A d am a 
K o c a  p r z y ję ła  U s ta ła  d z is ia j 
p r z e d  p o łu d n ie m  p rzez  k a n c le rza  
akarbu, p o c z e m  d e le g a c ja  r o z p o ­

częła rozm ow y z przedstawiciela- 
r i skarbu brytyjskiego, Foreign 
O ffice  i Urzędu gw arantującego 
kred,\ ty eksportowe. Rozmowy te 
prowadzone będą w ciągu następ­
nych kiiku dni ; dalszy kom uni­
kat ogłoszony będzie, gdy rozm o­
wy zostana ukończone".

K a n c . H it l e r
przerywa prlop

BERLIN, 15.8 Kanclerz Hitler 
przerwie w końcu bieżącego mie­
siąca pobyt w Berchtesgaden i u- 
da się na 1 lipca do Bremy, gdzie 
podczas wodou ania nowego krą­
żownika wygłosi przemówienie.

statek ten płynie". P o  ty ch  s ło  
w a c h  p r z y  d ź w ię k a ch  p o ls k ie g o  
h y m n u  n a r o d o w e g o  p o d n ie s io n o  
b a n d erę  na s ta tk u .

N a s tę p n e  k r ó tk ie  p r z e m ó w ie n ie  
w y g ło s i ł  p r e z e s  R a d y  N a d z o r c z e j 
L in ii  G d y n ia  —  A m e ry k a  p . S z u j­
sk i, p o c z e m  o d b y ła  s ię  t r a d y c y jn a  
la m p k a  w in a .

Mójca ks. Walencika skazany
ns dożywotnie więzienie

S ą d  o k r ę g o w y  w  L u b lin ie  p o  
k i lk o d n io w e j r o z p r a w ie  w y d a ł  
w y r o k  w  s p ra w ie  12 o s ó b  o s k a r ­
ż o n y c h  o n a p a d  na p le b a n ię  w  
T r a t o w ie  w  p o w ie c ie  p u ła w s k im  i 
z a b ó js tw o  ta m te js z e g o  p r o b o s z ­
cza  ks. F a le n c ik a , o p o m o c  w  z a ­
b ó js t w ie ,  o u d z ia ł w  n a p a d z ie  i 
p a s e rs tw o . S ą d  u zn a ł iż w s z y s c y  
o sk a rż e n i są w in n i i skazał Cyga­
nów Jana Głowackiego mordercę 
księdza na dożywotnie więzienie,

2 jego pomocników Bronisława 
Bogdanowicza na 15 lat i Tadeu­
sza Kamińskiego na 12  lat wię­
zienia z u tra tą  p r a w  na 110 la t. 
C z w a r te g o  u cz e s tn ik a  n a p a d u  na 
u m ie s z cz e n ie  w d o m u  p o p r a w y  i 
n a d to  3 o s k a r ż o n y c h  na 4 lata , 
je d n e g o  na d w a  i p ó ł  r o k u  i 
d w u ch  p o  je d n y m  ro k u  w ię z ie n ia . 
P o n a d to  5 -c iu  o s k a r ż o n y c h  na 
g r z y w n ę  p o  100 zł. i je d n e g o  na 
g r z y w n ę  500 zł.

w- —  Gdynia.
W ciągu tego lą-leoa personel 

„Lotu" wzrósł podobnie, jak iego sieć 
4-krotnie. Zestal on przeszkolony na 
spec ałnych kursach i njęty w karby 
celowo przemyślanej organizacji.

Następnie dyr. W, Makowski przed­
stawi! rezultaty okresu ekse oetarii z 
lat 1929 —  1938, które przedstawiają 
się następująco:

Ilość lotów 70.000, wykonane km. 
tó 900.000, pasażerów 220.000, baga­
żu, towaru 4.400.000, poczty, gazet 
1.030.000.

Po przemówieniu dyrektora ,.Lo. 
tu" ppłk. W. Makowskiego. Pan Pre­
zydent R. P. w otoczeniu przedstawi­
cieli władz oraz dyrekcji P. L. L. 
„Lot" dokonał przeglądu sprzętu lot-
nKzegO, wutww.n flfcwwi

Min. Rzeszy
u  " k r d f a  d u ń s k i e g o

S Z T O K H O L M , 15.6. Z K o p e n h a ­
g i d o n o s z ą , że n ie m ie c k i m in is te r  . 
s p r a w ie d l iw o ś c i  F r a n e k  z o s ta ł 
p r z y ję t y  na a u d ie n c ji  p r z e z  k ró la  
d u ń s k ie g o  C h r is tia n a  X .
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